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| Cena ezzen. 15 groszy. 


O zwołanie sesji nadzwycz. 
SEJMU I SENATU. 


WARSZAWA, 50-6. (Tel. wł.) Klub 
Narodowy ma dzisiejszem posiedze- 
niu po dłuższej dyskusji mad sytua- 
¿ją w państwie postanowił jednomyśl 
wc zażądae zwołania nadzwyczajnej 
sesji Sejmu i Senatu. 


Konferencja u p. Sławka 
w SPRAWIE KONKORDATU. 
WARSZAWA, 30-6. (Tel. wł.) Dziś 


popołudnu pod przewodnictwem p. 
lawka odbyła się konferencja w spra 
we konkorduu, W konferencji tej 
wzięli udział członkowie komitetu pa- 
pieskbiego keicża biskupi: Szelążek, 
„rzeździecki,, £ ukomski, oraz minister 
Czerwiński, wicemćnisier ks. Żongot 
lowicz i dyrektor depuriameniu wy- 
znań p. Potocki. 


Raut w Wilnie 
WYDANY PRZEZ P. PREZYDDENTA. 


WILNO, 50-6. W dniu wczorajszym 
odbyl się w palacu reprezentacyjnym 
raui, wydamy przez p. Prezydenta 
Rzeczypospolitej. Raut zgromadził o- 
halo tysiąca osób z pośród przedsta- 
wicieli całej Wileńszczyzny. 

Podczas rautu członkowie komitelu 
redukcy jnego wydawnictwa „Wilno i 
Z emia Wileńska” z prof. Ferdynan- 
dem Huszezycem na czele złożyli pa- 
uu Prgzydeniowi Rzeczypospolitej 
pierwszo egzemplarz l-go tomu będą- 
cej wfjjjtiku ilustrowanej monografji 
pl wsjoemnianym tytułem. 

Po pskedstawieniu p. Prezydentowi 
gośe. pfzez woj. Raczkiewicza odbył 


p. Prez {dent cercle, rozmawiając z 
wielu otobami. 
W raucie uczestniczył p. minister 


rysio. najwyżsi dostojnicy kościeln 
wszystkich wyznań, konsulowie 
państw obcych, profesorowie U. S. B. 
oraz przedstawiciele wszystkich sfer 
spzłecznych. 


Strajk generalny 
ZAPOWIEDZIANY W HISZPANII. 


PARYŻ, 50-6. Z Madrytu donoszą, 
iż rząd hiszpański opublikował odez- 
wę. w kórej stwierdza, iż posiada do- 

-kladne wiadomość, iż na 1 lipca pro- 
jekiowane jest ogłoszenie w Hiszpa- 
nji strajku generalnego. Rząd zapo- 
wada, i4 wysiąpi z całą onergją prze- 
ciw ko organizatorom strajku. Centra- 
hh zwasków zawodowych wydała 
podległym organizacjom instrukcję 
zakazujucą udziału w ruchu strajko- 
WYM. u 


Pogłoski o rozwiązaniu Sejmu. 


Przygotowania BB. do wyborów. 


WARSZAWA, 50-6. (Tel. wł.) Wezo- 
rajszy kongres centrolewu nie zakoń- 
czył jeszcze sezonu politycznego. Nie 
można powiedzieć, że nadeszły już wa- 
kacje. 

W tym tygodniu odbędą się jeszcze 
zebrania i narady polityczne, w ciągu 
tygodnia zaś prawdopodobnie we Środę 
odbedzie się posiedzenie centrolewu. 
demctem narad będzie zgłoszenie na rę- 
ce Prezydenta Rzeczypospolitej żądania 


zwołania nadzwyczajnej sesji Sejmu i 
Senatu. 
W kolach sanacyjnych powtarzana 


jst nieustannie pogłoska o rychlem roz- 
wiązaniu Sejmu i nowych wyborach. 

Jak słychać, sanacja poprzeznaczała 
swoich ludzi do podjęcia pracy polity- 
cznej w poszczególnych częściach kraju. 

Mówią, że 11 Małopolskę Wschodnią 
został przeznaczony jako komisarz wy- 
borczy b. redaktor „Gazety Polskiej" 
płk. Koc, na Wileńszczyznę p. Hołówko. 
W związku z tem krożą pogłoski, że p. 
Hołówko ustąpi niebawem ze stanowiska 
naczelnika wydziału wschodniego w M. 
S. Z. a jego miejsce obejmie poseł w Ry 
dze p .Libicki. 


Międzynarodowy kongres 


komunikacyjny w Warszawie. 


WARSZAWA, 50-6. Tramwaje war- 
szawskie ukazały się dziś na mieście 
przystrojcne w chorągiewki o bar- 
wach międzynarodowych. Dekoracji 
tej dokonano z powodu zbiera jącego 
się dziś o godz. 9.50 w sali Rady miej- 
skiej XXMIL międzynarodowego kon- 
gresu w sprawach komunikacji tram- 
wajowej, kolejnictwa dojazdowego i 
ruchu antobusowego. 

Po zaga jeniu kongresu przez preze- 


sa Związku p. Er. de Lamcker i po 
przemówieniach powitalnych rozpo- 
częły się właściwe obrady. 

Porządek dzienny obejmuje zale- 


dwie dwa referaty: p. Juyota z Pary- 
ża pt. „Znaczene porównawcze kole 
dojazdowych, wamwajów i kolei pod 
ziemnej oraz p. Piorra z Berlina o no- 
wych sposobach hamowania wozów 


tramwajowych. 


Polskę reprezentują tu wyłącznie 
dyrektorowie tramwajów i kolejek 
dojazdowych. 


Komunikacji podziemnej i autobu- 
sowej w znaczenie instytucji publicz- 
nej nie mamy. 

Związku właścicieli autobusów — 
zastępującego w Polsce państwo « sa- 
morządy w utrzymywaniu komunika- 
cji międzymiastowej — nie zaproszo- 
no. 

W kongresie 
500 uczestników. 

Przemówienia powiłałne wygłosili: 
imieniem rządu p .minister Kühn, i- 


bierze udział około 


Szpotańsk:, imieniem przedsiębiorstw 
komunikacyjnych inż. J. Budkiewicz. 


Em miasła — p. wiceprezydent 


Ostatnie oddziały francuskie 


opuściły 


PARYŻ, 50-6. Dziś popołudniu o- 
słatnie bataljony wojska francuskie- 
go opuściły trzecią strefę okupacyjną 
w Nadrenji. 

Generui Guillaumat, naczelny wódz 
armji okupacyjnej w Nadrenji, ode- 
brał dziś w Moguncji ostatnią defila- 
dę wojsk francuskich, poczem odje- 
chał do Francji. Ostatnie oddziały ar- 
mji Irancuskiej opuściły terylorjum 
nicmeeckie o godz. 15 min. 50. 

Frasa irancuska omawia dzisiaj w 
obszernych artykułach odejście ostal- 
nich oddziałów francuskich « memi 
mieinieckiej, oceniając ten wypadek 
jako historyczne wydarzenie w dzie- 
jach Europy powojennej. 

Poincare ogłasza artykuł w „Lxcel- 


Nadrenię. 


sorze”, w kiórym nawiązuje ewakua- 
cję Nadrenji do deficytu budżetowe- 
go Rzeszy niemieckiej i do nadmier- 
nej rozbudowy wydatków mimister- 
stwa Reichswehry. Jest rzeczą zasta- 
nawiującą, pesze Poincare, że minister 
Reichswehry zawsze otrzymuje za- 
twierdzenie przez parlament niemiec- 
ki dla wydatków na zbrojenie nieza- 
leżnie od «ch wysokości. Tymczasem, 
jeżeli chodzi o podwyższenie podat- 
ków większość w parlamencie nie- 
mieckim zawodzi « ministrowie finan- 
sów jeden po drugm podają się do 
dymisji.  Poimcare analizuje budżet 
wydatków wojskowych Rzeszy, któ- 
ry nazywa RE niejasności i 
zmatwaniny. 


LLLEELTCALOCANLOE tp o 


ZAWIADOMIENIE. 


Zarząd Kursów Samochodowych 
Inż. Klebera zawiadamia, że 
z dniem 1 lipca r. b. 


lokal Kursów został przenie: 
siony na ul. Piłsudskiego Nr.3, 
RZGKECESSENZNIEDNASZDEGZENESYTG 


. 
„Halka* w Raciborzu. 
ENTUZJAZM PUBLICZNOŚCI. 
RACIBÓRZ, 50-6. (PAT.) Na zakon 
czenie sezonu teatralnego na Śląsku 
Opolskim teat: polski wystawił w dn. 
29 bm. w Raciborzu operę „Halkę”. 
Stroną organizacyjną przedstawienia, 
"które odbyło się w teatrze miejskim, 
zajmował się p. Malczewski, dyrektor 
Banku ludowego w Raciborzu. Suk- 
ces, osiągnięty przez artystów pol- 
skich, przeszedł najśmielsze oczeki- 
wania. Leatr wypełniony był po brze- 
gi publicznością, która, olśniona ope- 
rą, przyjmowała grę artystów niemi|- 
knącemi oslaskami. Entuzjazm wzra- 
stad z każdym aktem. Ludność polska 
miasta Racborza miala po raz pierw- 
szy sposobność widzenia opery „łal- 
ki”. Przedstawienie to było dla nich 
prawdziwą ucztą duchową. Po trze- 
cim akcie zarzucono scenę kwiatank, 
Na scenę wywoływany był również 
dyrckior Sobański, który przybył 

wraz z artystami do Raciborza. 
Na przedstawieniu obecny był kon- 
w Bytomiu p. Leon 


sul gen. 1 » 
Malhome w towarzystwie swej mal- 
żonk, jak również liczni miejscowi 


działacze polscy. Artyści polscy znuj- 
dowali się przez cały czas pobytu w 
Raciborzu pod silną ochroną policyje 
ną 


. ” 
Agitator bolszewicki 
KOZSTRZELANY PRZEZ GPU. 

WILNO, 50-0. Niezmordowamym a: 
gitatorene wywrotowym na łerenie poe 
wiatu Mołodeczańskiego był mejaki 
Jan Czarnecki, mąż zaufania wszyst= 
kich jaczejek komunistycznych na te- 
renie pów lutu. j 

Gdy- wladze zebrały dewody jego 
destrukcy jnej działalności, Czarnec- 
ki, w obawie przed aresztowaniem, 
ucisk! do Mińska. 

Boiszewicy arcsztowałi go jednak i 
osadzili w więzieniu GPU. wraz z <n- 
nym zbiegłym z Polski działaczem 
wyw rotowym Kościkeewiezem. » 

Oskarżow go o zdradę interesów 
puriji przez dezercję z powierzonego 
mu posterunku i skazano na karę 
śmierci przez rozstrzelanie, Wyrok 
wykonano w podziemach GPU. 


18 dni w powietrzu. 
Rekord długotrwałości lotu pobity. 


NOWY JORK, 50-6. Chicagoska ro- 
dzina Honierów pobiła w niedzielę 
rekord długotrwałości lotu bez lądo- 
wania, tistalony w ubiegłym roku 
„zez O'Briena i Jacksona na 420 yu- 
lizin, 21 mim. i 50 sek. 

Jo 16 dnia samolot, którym kieruje 
Jolm Iunter « jego siostra Kennet, 
krążył w | powietrzu bez trudności. W 
tym dn:u |powslał w zbiorniku benzy- 
ay otwór| 17-g0 dnia począł przecie- 

ać zbior pik z oliwą, Lotnikom udało 
>e uszkrjlzenic naprawić w powie- 
zu, 

Na kilkh godzin przed osiągnięciem 
rekordu Jdtnicy zrzucili na ziemię wia 
deniość, dż Kennet strasznie cierpi 
wskutek pólu zęba. Natychmiast wzbi 
li się w poļwietrze dwaj bracia Walter 
i Albert į Hostarczyli jej buteleczkę z 
kroplami itśmierza jącem, ból. 


Walter i! Albert Hunterowie wzno- ! dować,: 


sili się 154 razy w powietrze z zapa- 
sam: benzyny dla latających rekor- 
dzistów. 

Wezoraj koo godz. 6 wieczorem, w 
chwili pobicia rekordu O'Briena 1 
Jacksona wśród zebranych na lotni- 
sku tłumów zapamował niezwykły eu- 
tuzjam, gdy lotnicy na znak ustano- 
wienia rekordu obniżyli się na 20 me- 
trów. 

Rekordziści są bardzo zmęczem, 
gdyż główne «ch pożywienie stanowi 
czarna kawa i czekolada. Zdarzało się 
kilkakrotnie, iż mimo zmian, odbywa- 
jących się co cztery godziny, pilot za- 
sy; :ał przy sterze. 

Na szczęście zawsze w ostatniej 
chwil udało się aparat wyrównać. 

Mimo zmęczenia john i Kennet za- 
mierzają latać tak długo, aż ze wzglę- 
dów technicznych beda musieli wvlą- 


z 
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Rząd rewolucyjny w Boliwii, 


złożony z sześciu oficerów. 


LONDYN, 50-6. W Boliwji utwo- 
rzył się nowy rząd, złożony z 6 wyż- 
szych oficerow, który wydał odezwę. 
zapowiadającą szereg relorm. Podczas 
walk ulicznych o posiadanie stolicy 
Boliwji padło około 200 zabitych. 
Wśród ofiar znajduje się general nie- 
miecki Kundt, szef sztabu armji boli- 
wijskiej. Tium zniszczył drukarnię 
Jedmego z dzienników, który popieru! 
obałonego prezydenta Silesa. 

Odezwa nowego rządu złożonego z 
oficerów zapowiada rozpisanie wybo- 
rów, reformę finansów oraz utworze- 
nie rady gospodarczej dla zwalczania 
kryzysu ekonomicznego. Wielką po- 
moc rewoluejomistom okazali studenci 
miejscowego um.wersytetu, który na 
znak wdzięczności za to poparcie o- 
trzymał od rządu autoncznję. 

NOWY JORK, 30-6. Według donie- 
sień z La Paz. nowy rzad haliwiiski 


złożony z 6 wyższych oficerów. zapo- 
wiedział, iż wobec uspokojenia kraju 
w najbliższych dniach zniesie stan o- 
plężęnia. 

| Vodezas walk ulicznych zgiucła ow 
gółem 5000 ludzi, w tem solo 500 sta- 
|lontów. którzy padli w pierwszych 
szeregach rewolucjonesiów. 

Małżonka prezydenta Siłesa jost 
ranna. Życie swoje zawdzięc'a pew- 
nej zakonnicy, która wśród gradu kal 
stuncia przed prezydentową osama 
jąc Ją. przyczem suma zginęła. 


Datszy bierny opór. 

LONDYN. 50-6. W Abahabsusie 
kończyły się obrady komiiewu wykodiew 
czego hinduskiego kongresu. Pow ziętu 
szereg uchwał w sprawie dalsecj takis- 
k: 
w dotychczasowych 
trawać bierwv ooór. 


ZU: 


politycznej, w których postanowiono 
rozmiarach konty- 


= 


„KURJER ZACHODNE 
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KONGRES CENROLEWU W KRAKOWIE. 


Kraków, 29 czerwca. 

Niedzielny kongres Centrolewu w 
Krakowie był manifestacją olbrzy- 
mią w swych rozmiarach i poważną 
w swych deklaracjach politycznych. 

Ciężkie położenie polityczne, w 
jakiem znalazło się państwo i całe 
społeczeństwo za wyjątkiem grup i 
jednostek uprzywilejowanych, współ 
stkim troska 


na ws o przyszłość 
Polski — zjednoczyła w iej poteżnej 
manilestacji O dod skłóconych 


odłamów społeczeństwa polskiego i 
sprawiła, że wspólne ich wystąpienie 
stało się manifestacją, która nawet 
przeciwnicy polityczni uszanowali. 
Dość powiedzieć, że ie organizacje 
eanacyjne. które początkowo zamie- 
rzuly rozbić kongres i wyraźne w 
tym kierumkn rozwinęły przygoto- 
wania. <ofnelv się przed wykonaniem 
tego zamiaru., Zaznaczyć tu również 
należy, że przez całą niedzielę nie 
widziało się w Krakowie policji, a 
mimo to w dniu kongresu, w którym 
wzięło udział około 22 tysiący ucze- 
stników, panował w Krakowie wzo- 
rowy porzadek. 


UDZIAŁ W KONGRESIE. 


Na kongres wysłały swych delega- 
tów wszystkie ośrodki  sironnietw 
Controlewu z całej Polski. Najwięcej 
uczestników widziało się w szeregach 
P.P.5., która obcelała kongres nie- 
tylko delegałami z dalszych siron. 
ale członkami miejscowymi, Na drn- 
giem miejscu wymienić należy gru- 
py Piasta, które przybyły częściowo 
w pięknych strojach ludowych, dalej 
grupy Ch. D., N. P. R., Stronnictwa 
chłopskiego i Wyzwolenia. Delega- 
tów przybyłoby znacznie więcej. 
gdyby nie szykany i próby zmylenia 
ich, rozwimięte ze sirony przeciwnej 
ma szeroką skalę. M. in. wiadomo, że 
policja zawróciła z drogi wiozące 
uczestników antobusy z Tarnowa, 
Debicy i innych miejscowości, mo- 
ywując to zarządzenie tem, że nie 
nają prawa kursować do Krakowa. 
uilikadziesiąt aut ciężarowych, wio- 
ących uczestników kongresu, za- 

zymał w Oświecimie tamtejszy sta- 
rosła, Mimo to napływ uczestników 
hyt olbrzymi. a rynek Kleparski, na 
krórym odbyła sie manifestacja pu- 
bliczna i rynek Główny, gdzie pod 
pomnikiem Mickiewicza kongres zo- 
ciał rozwiązany, były szczelnie wy- 
pełnione, na ulicach zaś aż roilo się 
od różnych delegacyj z calego 
kra ju. 


OTWARCIE KONGRESU. 


Kongres rozpoczął się o godzinie 
9.30 rano w sali teatru starego, gdzie 
wpuszczano iylko pojedyńczych de- 
legatów. Na podjum zusiedłi przy- 
wódcy kłubów, oraz posłowie i se- 
natorowie. 

Na wstępie orkiestra odegrała 
hymn „Jeszcze Polska nie zginęła”, 
poczem wicemarszałek Scjmu poseł 
Róg. który nastepnie przewodniczył 
obradom. zagaił kongres. 

— /arómadzila nas tu mówil pos. Róg 
— troska o dobro i przyszlość Rzeczypospo- 
litej. Od 4 lat rządzi w Polsce dyktatura. 
losy 50 miljonów ludzi znajdują się w rę- 
kach jednostki i jej otoczenia. Niedopusz- 
czanie przedstuwicielstwa narodowego da 
głosu uniemożliwia uchwalenie wstaw, które 
mogłyby złagodzić dzisiejsze przesilenie 
gospodarcze. Główną przyczyną lego prze- 
sjlenia jest ciężkie położenie wsi. zuboże- 
nie rolników. mskie płace robotników i wo- 
góle ludzi pracy, Dyktatura nie może opa- 
nować przesilenia gospodarczego tem bar- 
dziej. że nje ma żadnego programu gospo- 
darczego, Przez jakiś czas obóz rządowy 
klosil haslo naprawy ustroju prawno-poli- 
tycznego państwa, do czego uprawniony jest 
przez konstytucję Sejm obecny. Okazało 
«ie jednak. że dyktatura i w tej sprawie 
nie pozwała Sejmowi obradować. 

Rządy uniezależnjione całkowicie ol woli 
ludności. nsuwające się od kontroli przed- 
stawicielstwa narodu, nie mogą zapewnić 
państwu normalnego rozwoju kultu 
i materjalnego, nie mogą też znbozpieczyć 
państwu należytego bezpieczeństwa. Polska 
swoje istnienie i przetrwanie niewoli za- 
wdzięcza nie jednemu ozłowiekowi j garstce 
ludzi ale ofiarnym wysilkom pokoleń. mękom 
i trudom zniljonów. Nie o Polsce rządzonej 
przez dyktaturę i klike marzyli najlepsi 
poeci. Wierzono, że po zmartwychwstaniu z 
niewoli, Polska będzie, jak mówił poeta 
„duchowa panią innych narodów”. Nie jed- 
nostku, nie samowoła, nie niouczciwość, ale 
mogzanowanie Drawa a 4prawimlliwość dla 


wszystkich ma w niej rządzić, Dzielą nas 
różnice programowe, ule łączy nas wszyst- 
kich przeświadczenie, że Polska, o ile ma 
się rozwijać, musi być rządzona nie przez 
dyktaturę, że w Polsce wszyscy obywatele, 
bez wyjątku, muszą szanować prawo. bo 
tego zgodnie wszyscy dążyć będziemy. 

Nasiępnie odczytano telegram od 
marszatka Sejmu Daszyńskiego. Po- 
zatem depesze nadesłało 38 posłów do 
parlamentu angielskiego. 


DEKLARACJE STRONNICTW. 


Zkolci przedslawiciele poszczegól- 
nych stronnictw składali deklaracje. 

Imieniem P, P. 5. poseł Banlicki 
oświadczył, że dzień kongresu uważa 
za datę zwrotną w naszych dziejach 
wewn., podkreślił ciężkie przesilenie 
cekon., spotęgowane przes nieobli- 
czlne wystąpienia i zapowiedzi zu- 
machu, wskazał na zanik zaufania, 
potopil politykę bezprawia ordz pró- 
bę narzucenia społeczeńsiwu zasad 
życia i posłuchu koszarowego. 

Imieniem Wyzwolenia odczytał re- 
zolucję pos, Malinowski, oświadcza- 
jąc, że Wyzwolenie stanie do walki 
z dyktaturą w każdej formie. 

Deklaracja Str. Ch, umiejscawia 
odpowiedzialność za 4-leci* poma- 
jowe wyłącznie w marsz. Piłsudskim, 
potępia obsadzenie stanowisk tych 
przez pawtyjmików z B. B., nisdopusz- 
czamie Sejmu do narad nad naprawą 
konstytucji. 

Imieniem Piasta złożył deklarację 
prezes Witos podkreślając, że przy 
wiązanie ludu do państwa i zdotność 
do poświęceń dla państwa może za- 
pewnić tylko Rząd szanujący prawo. 
Dalsze utrzymanie dyktatury 10 po- 
głębianie nędzy i osłabianie pań- 
alwa. 

W imieniu Ch, D. złożył deklara- 
cję pos. Kuźnienz, w kuswej m. in. 
powiedział: 

— Zamykanie i odraczmie Sejmów 
uniemożliwia pracę prawodawczą. u 
połączone zpogróżkami zamachowemi 
wtrąca kraj w anarchję i niepewność 
i przypomina najsmutnie jesze czasy 
z historji przedrozbiorowej: zrywanie 
Scjmów przez warchołów i stosowa- 


nie „liberum veto” mniejszości... 
W zakresie życia gospodarczego rzą- 
dy sanacyjne zmavnowały dobrą 


komjunkturę gosp. 1926 i 1927 roku, 
przez niesłychane rozdęcie budżetu 
państwowego, przez wydawanie $C- 
tek miljonów poza budżetem, przez 
uchylanie się od kontroli przedstawi: 
cielstwa narodowego, przez tewonie- 
nie olbrzymich sum na zbytkowne i 
niekonieczne inwestycje, przez zu- 
pełny brak planu gospodarczego, 
pnzez ucisk podatkowy, co doprowa- 
dziło do zubożenia i nędzy zwłaszcza 
drobnego rolnictwa oraz warstwy 
robotniczej, jak wównież przyczyniło 
się do zniszczenia handlu, rękodzieła 
oraz przemysłu, potęgując niesłycha- 
ny kryzys gospodarazy, zdolny za- 
chwiać podstawami  gospodurczemi 
państwa. 

Rezolucję N. P. R. 
kreślając, że podstawą rządzenia 
Popiel, podkreślając, że podstawa 
rządzenia winno być prawo a nic sa- 
mowola. 

Niesłychanie mocną w tonie mowę 
wypowiedział następnie b. min. Thu- 
gutt, charaktoryzując sanucję jako 
ludzi oczekujących w niewolniezej 
pokorze rozkazu wodza, gdy wódz 
ten uporczywie milczy, a okres nze- 


oclozytał pos. 


komego faszyzmu okresem raczej 
szlacheckiego wawcholstwa. W tych 


warunkuch rozkład zaczyna się od 
rozkładu dusz i kupowania ludzi... 
jak świnie na rynku. Państwo. w któ- 
rem rządzi szaleństwo, nic może li- 
czyć rówawież na pomoc zagranicy. 
Dłużej czekać nie można, dalej mo- 
że być tylko gorzej. 

Przemuwiał jeszaze profesor uni- 
worsytetu Jag. dr. Marchlewski stwier 
dza jąc, że uczestników kongrceu spro 
wadza nie nienawiść, czy zła wola 
le^ nierozwaga, ale troska i miłość 
do narodu, który smasany ivle lał 
za niewoli, smagany jeet w dalszym 
ciągu przez swoich. Smaga się naród 
za dążenie do praworządności į spra- 
wiedliwości. W latach niewoli postę- 
Dowanie zaborców było impulsem 


do walki o wolność, Celem dzisic jsze- 
go zchrania jest upomnieć się o pra- 
womżządność. Opamiciujcie się! — 
wołanty. 


OGÓLNE REZOLUCJE KONGRESU, 


Następnie kongres uchwalił rezo- 
lucję, przyjętą Jednogłośnie, której 
tresci me może podać, gdyż została 
akomfiskoawana, powiarzamy tylko 
za Polską Ngoncję Telegraficzną, że 
„poseł Caacrński odczytał rezolucję, 
ogłaszującą walkę z marsz. 

i utakującą p, Prezydenta Rze- 


skim i 
czypospołitej”. 

Następnie kongres uchwalił row- 
nież jeanogdośnie rezoiucję odnoszą: 
cą się do bezpieczeństwa Folski. Re- 
zołucja ta brzmi: 

kongres demokracji polskiej stwier 
dzu: 4) że wolą szerokich mas ludu 
polskiego jest utrzymanie pokojo- 
wych stosunków z wszystkimi Sąsin- 
dami oraz czynna współpraca nad 
utrwalenie pokoju świata, 2) oświad- 
cza, że wszelka akcja, zmierzająca 
do zmiany granice Rzeczypospolitej 
spotka się ze zdecydowanym odpo- 
rem demokracji palskiej, która o- 
strzega demokracje świata przed no- 
wemi próbami imperjalistów wywo- 
tania konfliktów międzynarodowych. 


MANIFESTACJA NA KLEPARZU, 


Następnie z teatru starego Wyru- 
szył pochód w stronę rynku Klopar. 
skiego, który wikrótce | wypełnił wię 
około 25-tysięczną rzeczą  Uczestni- 
ków, Tu z trybumy przemawiali: pos, 
Jankowski (NPR) pos. Urbanski 
(Ch. D.), pos. Brodacki (Piast), pod. 
kreślu jąc, że obocnie „zadużo niepra- 
wości w Polsce”, poseł Chądzyński 
(N.P,R.), pos. Putek (Wyzwolenie) i 
poseł Żuławski (P.P.S.), Który zazna- 
zyl, że mogą istnieć nawet glebokie 
ice między stronnierwamt opo- 
zycji, lecz wszyscy godzą się z tem, że 
dyktatura jest złem. które należy 
„wykonzonić. Wreszcie poseł Wrona 
(Sir. Ch.) odczytał rozolucję, przy- 
jetą przez zebranych przez aklama- 
cję. 


POCHÓD NA RYNEK, 


O godzinie 12.50 ruszył pochód 
wśród dźwięku kilku orktoste ulica- 
mi św. {ilipa, Długą, Basztowa, Du- 
na jewekiego, Podwalem, | Straszew- 
akiego, Podzamcze i Grodaką na ry 
nek, W pochodzie niesiono około 200 
transparentów, na których wypisano 
żądania Centrolewu, jak np.: „Żąda- 
my przywrócenia prawa i eprawic- 


GŁOSY PRASY 


Agencja „lskru” rozesłała telegra- 
lioznic o przebiegu kongresu Con ro- 
lewu do pism prorządowych okólnik, 
w którym m. in. ubolewa. że opozy= 
cja zwróciła swój atak sprzeciw oso- 
bie p. Prezydenta Rzeczypospolitej, 
imputując mu nieposzanowanie Kon- 
stylucji i domagając siç Jego ustą- 
pienia”. n 

Natomiast Kurjer Poranny“ kry- 
tykuje przemówienia na kongresie, 
w których pod odresem mariez, Pil- 
sudskiego użyto zwrotu. że „hędzie 

-5 = O s + Lu 
on traktowany jako obcy najeżdzea”. 

Następmie tenże „Kurjer Poranny 
wyłuskuje z ogółnej rezolucji kon- 
gresu i polępia ustęp: „winien ustą- 
pić”, odnoszący sie do p. Prczydenta. 
a na innom mejscu w dopcezy z Kra- 
kowa donosi: - 

Odezwa oświadcza, że „usunjęsie dyktau- 
nv jest koniecznym warunkiem niapodlc- 
sgłości j całości granic”, a następnie na wY- 
padek prób zamachu sianu wzewa do nic- 
apcłnania jakichkolwiek obowiazków i z: 
powiada zagraniev niedotrzymanie przylc- 
tych przez państwo zobowiązań, przyczem 
grozi „siłą fizyczną. 

Końcawy ustęp jest napaścią osobistą na 
Prezydent Rze ypospolitej, jakoby „nie- 
pomnego przysięgi” i zupowiada zmianę na 
urzędzie Prezydenta Rzeczypospolitej: 

Ciekawy usięp z przemówienia po- 
sla Żuławskiego na rynku Klepar- 
skim piz acza „Gazota Warszaw- 
ska”, Pocet Żuławski wyjaśnaił měn- 
nowicio, dlaczego kongrcs został 
zwołany do Krakowa: 

„Tu zrodziła się legenda, stąd muszą wyjść 
pierwsze krokl, aby z tą tczenda raz skoń- 
czyć, x 


z 


dliwości, „Oddajcie 8 miljonów”, 
„żądamy kontroli Sejmu nad Rza- 
dem”, „żądamy ustąpienia dykiatu- 
ry, „Reforma podatkowa to ezeze- 
gólniejsza potrzeba wsi i miast”, 
„Chcemy: uczciwej gospodarki wro- 
szem publicznym”, „Oddajcie pienia- 
dze wzięte na wybory” i t. d. 
Pochód posuwał się wśród głośnych 
okrzyków, a dominowały okrzyki w 
rodzeja: „Precz z złodziejami sana- 
cyjnomi”, „Precz ze skorumpowani 
kliką sanacyjną”, „Hańba deprawa- 
cji anacyjnej” it d. 
pochodzie  niesiono również 
sztandary stronnictw: na <zele po- 
chodu sztandar  Stronnetwa «hlop- 
skiego, poczem następowały: szatnektr 
P. P. 5. eziandar N. P. R. z Mańka 
Boską, trzy sztandary Piastu z wine- 
rumkami Manki Boskiej i t. d. W po- 
chodzić grupy włościańskie w okoli- 


cy Wawelu spiowały pieśni religijne, 
POD POMNIKIEM MICKIEWICZA, 

Pochód zaczął ustawiać się kolo 
pomnika Mickiewicza, gdy nha wieży 


Marjackiej biła godzina f+. itola po- 
żegnemia kongresu przypadia człon- 
kowi Fiawrą ke. lanasiowi, który 
stwierdzi, że. kongres był wyrnzem 
wielkiej kultury polityczne; pole- 
cezństwa polskiego, Ukazał bowiem 
fakt, że synowie tej sumaj mi mo- 
gą się Zdobyć na poszanowuwe zda- 
niu swego przeciwnika, mivo dzielą- 
cych ich przekonań, gdy zasnodzi po- 
trzeba wspólpracy. W daleśvm ciągu 
awtgu przemowioniu dopawteyi się ks. 
Vanas analogji między obecną chwila 
a mjgorszemi czasami naczej pze- 
ezłości, gdy przemożny 


vpływ nu 
rozwój »osunków politycznych w 
Polsce wywierała rozwydwzon n 
choiczyzna z osławionym «* Qs 
dzem Djabłem-Stadniekim >å /eżele. 


Niepozbawiony złośliwoć 
stęp, w którym ks.. Panag s 
kowal, że w pochodzie wzieli 
udział legjoniści- =wszystkie ! 
ych brygad legjonowych. adal 
to kangresowi charakter na jvfięk<Ze- 
go zjazdu legjonowego. W imeniu 
tych wszystkich logjonistów 'stwter- 
dził mówca, że rządzący dziś obóz 
nie ma prawa lirmowania się hastem 
legjonowym, — przekonania _ swoje 
trzeba kochać, a cudze szanować. 
Na tem kongres zakończył się i 
zacznie się w pracy Ceniwolewu dru 
gi okres: realizowania hasel i pro: 
gramu, który zjednoczył przeważną 


część polskiej opozycji u stóp sto 
rycznogo Wawolu. K: W. 


O KONGRESIE. 


Główne znaczenie kongresu „Ga- 
zota Warszawska” widzi w ten. że 

zmiana stosunku do Pilsudskiego, dokona: 
na już dawniej w kierowniczs"k siecach 
lewicy, zostala zrozumiana i zaaprorwana 


przez masy. Rozumieliśmy zawsze, jedną 
4 przyczyn chwiejnej często takty: *wicy, 
powodem skłonności do „bartliewu , bylo 
wialoletnie wychowywanie mas w  Luloie 
dla Piłaudskiego. Nic tæk to łatwa = dnia 
na dzień przerobić duszę prostego, owie- 


ka. któremu jako najwalnieyszy 
przeciw obozowi narodowemu ktra! 
usta okrzyk: Niech żyje Pitsud®kii 
miana wewnętrzna wśród szeroksch 


się w 
Ya prze- 
5 zwa 


lenników C została stopne:wo dokona- 
na, a potwierdzeniom jej by: wecorajszy 
Migros, 

Według „Gazety  Wwrezawexiej” 


kongres spowodował znamieseć u- 
chwały i wypowiodzenie się jrzy- 
wódców łowicy, które nie pozostaną 
bez wpływu na dalszy rozwój stosun- 
ków politycznych w kraju. 
Usunięcie akcentów demugo 


iu 


"woj i 
ekonomicznej przy silnem (aniu 
beawzglądnego szacunku dla ptasi i rów 
meż nie pominięcia sprawy bt ranie 

sq o twszystko objawy, iadczgee u 
dodatniej ewolucji. jaką przeszed| ohiz pol- 
skiei lewiey.. Ponad wszystko jJednńa co 
powiedziano | uchwalona w >ukewie po- 
zwobimy sobie postawić te s p. Thu- 


yut 
ie mam wątpliwości, 36 demokracja 
piska pcdda się nawet niem, '* mj dła siebie 
zminuom Konstytucji, jeżeli taną one 


prawomocnie uchwalone w =j 

b» słów tych chcielibyśmy „i je- 
żeli będą konieczne dla ursańcnia bytu 
państwowego Polski“. 

Jeśli w chwili rewizji nonsty dobra 
Polki przysłoni na chwile dokfpys: demo- 


krotyczną, la kongros krukowekk może być 
nietylko zerwaniem z Piłgudak:nh, ale 
<adatkiem lensze' oo=<=almi=h - 


p Nr. 118. 


„KURJER ZACHODNT” 


wtorek 1 lipca 19530 rokn. 


DYKTATOR I DYKTATURA. 


Uwagi hiszpańskiego męża stanu. 


W ostatnim czasie pojawia się w li- 
ierniurze Zagranicznej coraz więcej 
książek omawiających tak popularny 
dzić temat dyktatury. Ostatnio uka- 
zala się książka znakomitego finansi- 
sty 1 męża stanu hiszpańskiego I. 
Cambo. Z książki ı ej zdaje sprawę 
sen. B. Kochowski, streszczają wnio- 
ski kiszpańskicgo męża stanu. 

Otóż według F. Cambo, dyktatura 
nie może uleczyć choroby chronicz- 
nej, na którą cierpią narody wewnę- 
trznie słabsze, bardziej zacofane, je- 
szcze politycznie niezupełnie dojrza- 
te, Dyktatura nietylko nie tworzy 
duelnt obywatejskiego, lc. . przeciw- 
MiC, zabi ja go. 

Dyktarura podnieca egoizmy, po- 
meważ hamuje wszystkie popędy 
szlachetniejsze i aluruistyczne; jesi 
ona wrogiem zasadniczych cnót oby- 
Watelskich. Państwo. rządzone przez 
dyktatora, staje się syndykatem ego- 
izmów, Wskuiek tego nawet t. zw. 
uobra dyktatura, „ojcowska dykta- 
fura“, jest pepinierą niemorainości 
wszelkiego rodzaju, przedewszyst- 
kiem zas serwilizmu i tchórzostwa. 

Jsenym z niezawodnych skutków 
dyktatury jest zmniejszenie się ilości 
ludzi, /aJmujących się sprawami po- 
Utycznemi i wogóle publicznomi, In- 
dywidualności  wybiiniejsze najczę- 
sciej usuwają się w cień. „W ustroja, 
w którym wola dyktarora tworzy i 
niszczy autorytety, jakaż osobistość 
silna, mająca zaudanie do siebie, mo- 
slaby być pociągnięta do polityki 
(rządowej)? [ylko ci się do niej bio- 
Tą, którzy gotowi są spełniać życze- 
nia dyktatora, którzy nie mają nic 
innego do roboty”. W ten sposób dy- 
ktator pożera autoryrety i nie tworzy 
owych, Mussolini „zużył już mno- 
stwo ludzi pierwszorzędnych i nie 
wywobi ani jednego nowego”. W Tur 
cji kogo się widzi obok Kemala? 

Dykiatura musi, z samej natury 
swej, tnicestwiać wszelkie samodziel 
ności, a więc 1 samorządy. lym<cza- 
sem właśnie w samorządach wyrabia 
Ją się najpewniej talenty polityczne, 
zdolnorci do zaden Arystokracja 
ungicska w ciągu całych stuleci prze 
ehodzla szkołę samorządową, która 
ież wydała mnóstwo wielkich polity- 
ków, W ustroju dyktatorskim nie- 
masz wogóle żadnej  praktyczneej 
szkoły politycznej. 

Powętdzieliśmy już wyżej, że ego- 
vzm msterjalistyczny, któremu dy- 
ktatura pozostawiła wielkie pole roz- 
woju. aabieru potężnej siły. Ideały 
polity: mne dopomagają ludziom z róż 
nych warstw społecznych da zbliże- 
wia się. Gdy jednakże te ideałv słab- 
ną lub nikną, to wtedy podziały kla- 
owe /!znaczają się z tem większą 
siłą, © podziałów zaś do nienawiści 
tylko j den krok, W ustroju dykiator 
skim sila, która jest jego symbolem 
i jego cechą churakterystyczną, mo- 
że hamować nienawiści socjalne; ale 
w ciągu tego okresu pracuje się też 
na gromadzenie namiętności i preten- 
sji, gotowych do tem zażariszej wal- 
ki w przyszłości. 

Dyktstor posiada zazwyczaj umysł 
symplis yczny i nie zdający sobie 
sprawy z niezmiernej trudności za- 
dań i lunkcji rządu. A jeśli się przy- 
padkiem zdarzy, że go praktyka rzą- 
dowa czegoś nauczy, to istnieje jego 
pioczeni”?, które go podnieca do utrzy 
mania dyktatury i które go straszy 
zagadką Sukcesy jną. To też historja 
nie zna | wypadku, żeby dyktator 
przygoto wał echie sukcesję przez za- 
prowadzenie nowego ustroju praw- 
nego. 

Jakże ġ¢zcsto prawi się, że dyktatu- 
ra „ojcowska'” Siea szkołą politycz- 
ną dla najrodu! Cambo nie może przy 
toczyć anji jednego w tym sensie przy 
kladu hi-torycznego. Istnieją nato- 
miast ba|dzo ciekawe doświadczenia 
w innym |duchu. 

Najgłodniejszą w świecie i najbar- 
dziej chwłaloną wśród „dyktatur oj- 
rowskich'| były rządy słynnego Por- 
lina Diaza w Meksyku. Diaz był har 
120 populjarny w swym kraju. Rzą- 
dzii doskcknale. Wskazywano go, ja- 
ko wzór |zdrowego rozsadku. m. 


uierpliwości. Podniósł powagę zew- 
nętrzną swego państwa do bardzo wy 
sokiego poziomu. Trzydzieści pięć 
lri trwała jego dyktatura. 

Otóż, kiedy Porfirio Diaz, zmęczo- 
ny wiekiem i trudami, opuścił Mek- 
syk, przenosząc się do Europy, to 
kraj wpadł odrazu w całkowitą anar- 
chję. Nie było nikogo, kioby umiał 
wziąć na siebie dziedzictwo. Jednost- 
ki bez autorytetu i bez doświadcze- 
nia, parije zdezorganizowane, pasje 
polityczne wydobyte na wolność. Na- 
wet Kościół, który zbyt powolnie po- 
szedł był na ugodę z ustrojem dykta- 
torskim. osłabił swe sianowisko mo- 
ralme i wczynił, że rewolucje po-Dia- 
zowskie nabrały charakteru religij- 
nego. 

jednocześnie Argenlyna, narazie 
i to dość długo walcząca z niezmier- 
nemi trudnościami rządzomia, prze- 
bywają «całe okresy przesileń rzą- 
dowych, stopniowo N powoli 
wyrobiła sobie ludzi zdolnych, na- 
uczyła się polityki, ustaliła ustrój 
państwowy i doszła do tego, iż po- 
czytywana jest powszechnie za jeden 


z najlepiej rządzonych. zarówno po- 
litycznie, jak socjalnie, krajów. 

ylktatury nie wybuchają nagle. 
Coś było złego w poprzedzającym je 
ustroju, dxoro mógł on okazać się 
słabym wobec zamachu stanu. Tkwi- 
ła w nim jakaś choroba. Ci, którzy 
nie wierzą w system dyktatorski, 
muszą ją zbadać i z jej fali wycią- 
gać wnioski, i. j. środki zaradcze. 
Cambo wskazuje np. potrzebę wzmoc 
nienia władzy wykonawczej, zabez- 
pieczenia trwałości rządów, wyrobie- 
nia w demokracji poczucia obowiąz- 
ków. 

W zakończeniu autor wyraża mnie- 
manie, że istnieją w Europie tylko 
wzy dykieiury, które zasługują, w 
imteresie powszechnym, na badania: 
w Rosji, Turcji i Włcszech, każda 
z nich i » sm sprowadziła głęboka 
rewolucję wewnętrzną, a jeszcze nie 
zakończyła swego eksperymentu. In- 
ne dyktatury (tu wylicza aulor Hi- 
szpanję, Powiugalję, Jugosław ję, Al- 
banję, Litwę i Polskę) muszą jaknaj- 
rychlej ustąpić na rzecz ustrojów, o- 
aR na prawie. 


Brzydkie geszefciarstwo 


w lwowskim Związku legjonistów. 


Jak donosi Iwoweki „Dziennik Lu- 
dowy“, w związku z aferą trafikanta 
Poppera, który posiadając trafikę na 
dworcu kolejowym, zajmował się 
wyrabianiem posad na kolei oczywi- 
Žie za zapłatą, ustalono, że musiał 
on dawać także łapówki w Związku 
leg jonistów, ażeby utrzymać się przy 
swej trafice. Sitwiexdzono dalej, jak 
podaje „Dziennik Ludowy”, że wielu 
ludzi wpłaciło większe sumy p. 
Schmalowi, prezesowi Związku legjo- 
nistów, Galińskiemu, Jankowsikiemu 
i Harnie. „Dziennik Ludowy“ prze- 
widuje, że w najbliższym czasie na- 
słąpią nowe aresztowania, oczywi- 
ście w Związku legjonistów, praw- 
dopodshme w łączności z temi fakta- 
mi. 

Grupa legjonistów lwowskich urzą 
dziła w sobotę zebranie. legjonistów. 
Przybyło okolo 100 legjomistów. Jed- 
nogłośnie uchwalono rezolucję, w 
której zehrani wzywają zarząd okrę- 
gowy Związku legjonistów we Lwo- 
wie do natychmiastowego ustąpienie, 
domagają się natychmiastowego opie- 
czętowania lokalu Związku, przysła- 
nia komisarza Zarządu głównego 
Związku legjonistów w Warszawie, 


|gelem przeprowadzenia nowych wy- 
borów do zarządu okręgowego we 
Lwowie, wreszcie postanawiają Wwy- 
słać depultację do woj. Głuchowskie- 
go i do gen. Popowicza, dowódcy O. 
K., celem przedstawienia całej afery. 
W odezwie, którą rozrzucono 
wśród legjonistów przed zebraniem, 
powiedziano m. in, że w okręgu 
iwowakim rozpanoszyła się klika han 
dełesów, którzy frymarczą krwią po- 
legiych legjonistów. Prawdziwi legjo- 
niści giną z głodu i żebrzą pracy i 
chleha, natomiast zarząd robi inte- 
resy. 
Odezwa podkreśla dalej, że bur- 
iownia tytoniowa, jaką Związek le- 
gjonistów we Lwowie oirzymał, przy 
nosi miesięcznie około 15.000 zł. do- 
chodu, nic jednak nie wiadomo, by z 
lej sumy zarząd wspomógł prawdzi- 
wie niczamożnych legjonistów, dając 
jakieś wsparcie, czy pożyczkę. Ode- 
zwa mówi dalej, że legjoniści nie mo- 
gą pozostać biernymi widzami wal- 
ki, jaką podjęto. „Musimy zwobić po- 
rządek u siebie w legjonowym domu. 
musimy napędzić przekupniów i wy- 
mieść śmieci i brud. 


Małżeństwa i rozwody pocztowe. 


Najnowsze uproszczenia w Sowietach. 


Rząd sowiecki zamierza wprowa- 
dwć inowację w zawieraniu mał- 
żeńsiw obywateli sowieckich. Projekt 
przewiduje. że każdy może zawrzeć 
slub nietylko w kancelarjach stanu 
cywilnego lecz również na poczcie, 
przy okienkach przyjmujących listy 
polecone. 

Blankiety świadectw ślubnych bę- 
dą sprzedawane tak sumą jak znacz- 
ki pocztowe. 

5pmiwy rozwodowe też bedą mo- 
gly być załatwiane na poczcie o ile 
małżonkowie razem sławią się przed 


okienkiem, gdzie przyjmowane są li- 
siy polecone. 

W obydwu wypadkach — ślubu 
i rozwodu — wysławczy kupienie i 
wypelnienie odpowiedniego blankie- 


tu. Po podpisawiu go przez oby<lwie 
strony należy tylko przedstawić do- 


wody legitymacyjne i sprawa załat- 
wiona. 

Jak widać z tego, Sowicty nie usta- 
ją w swej działalności destrukcy jnej. 
niszcząc zasadniczą komórkę społecz- 
ną — rodzinę. 


Zaburzenia magnetyczne 
stanowią główną trudność lotu przez Atlantyk 


Z oświauczeń Kingsforda Smitha, 
złożonych dziennikarzom po wylądo- 
waniu „Krzyża Południa” w Nowym 
Jorku, wychodzi na jaw, co stanowi 
największą trudność przelotu przez 
Atlantyk z Europy do Ameryki. 

Kingofcrd Smith opowiedział szcze- 
gól niezmiernie charakterystyczny. 
Kompas znajdujący się na jego samo- 
locie uległ zepsuciu w tych samych 


mniei wiecei okolicach. w których | wyladowania 


zepsuł się kompas samolotu „Bre- 
men”, którym lecieli lotnicy Pitzma- 
urice i Kochl. Jak wiadomo, dzięki 
zepsuciu kompasu Firzmaurice etra- 
cif kierunek drogi i w ostatniej 
chwili zdołał wylądować na wysep- 
ce Greenly Island, podobnie i King- 
sfordowi Smithowi zepsucie kompa- 
su pokrzyżowało szyki w doleceniu 
do Nowego Jorku i zmusiło go do 
w Harbour Grace. 


s; 


W. FROLEWICZOWA 
LEKARZ-DENTYSTA POWROCIŁA 


ordyn. codziennie od 20 — 1 i od 7 —8 wiecz 
3286 _ Sosnowiec, Małachowskiego 5. 


Kingeford Smith przypuszcza, że 
isinicje nad  Atlantyniem jakiś pae 
zaburzeń magnetycznych. jak wiado- 
mo, magnetyzm ziemski nie jest je» 
szcze dokładnie zbadany, gdyż ob- 
serwacje nad nim przeprowadzać 


irzeba w pobliżu biegunów magne: 
tycznych, a więc w krajach polar: 


nych, Wiedza magnetyczna opiera 
cię głównie na iragmentarycznych 
spostirzeżeniach, zebranych przez wy 
prawy podbiegunowe. 

Na rok 1952 — 55 przewidziane 
jem przez uczonych zorganizowanie 
t zw. „roku polarnego”, podczas któ- 
rego ekspedycje wszystkich państw 
europe jskich rozsiane w różnych pun 
ktach krajów  podbiegunowych ba: 
dać będą jednocześnie magnetyzm, 
Uczeni są pewni, że posunie to wie 
dzę o magnetyżmie ziemskim znacze 
nie naprzód. 

Wobue oświadczeń - Aingełorda 
Smitha, należy przypuszczać, że ba- 
dania te mogą również mieć decydu: 
jący wpływ na wyjaśnienie możli. 
wości stałej komunikacji lotniczej 
przez Atlanty h. 
MPE ET N 


S. p. J. £jsmond 
ZMARŁ W ZAKOPANEM. 


W niedzielę o godz. 4 popoludniu 
amari w Zakopanem, nie odzywka: 
wszy przytomności i mimo troskliwej 
Glosa iekarskiej, znany literat i po- 
cia, Juljan Ejsmond. Śmierć nastąpiła 
naskutek ran. otrzymanych w kata: 
smolie samochodowej pod Morsxiem 
Okiem. kksporracja zwłok na dwo- 
rzoe kolejowy nastąpi w poniedzia- 
łuk; zwłoki odjadą do Warszawy, 
gdzie odbędzie cię pogrzeb, 

Juljan kjemona, laureat nagrody 
literackiej państwowej z r. 1919 (na. 
groda im, Ministorstwa kultury i szru 
ki za przeklad poezji łacińskiej Ko- - 
chanowskiego), urodził się w r. 1892 
w Warszawie. Napisał szereg poczyj 
oryginalnych; celował zwłaszcza w 
bajce, której był czołowym przedsta- 
wadeiem w  poozji  współozesnej, 
i rzekładał równicz Owidjusza. Pisał 
dużo opowiadań z zakresu myśliw= 
stwa. sam będąc do skonałym myśli- 
wym j urzędnikiem w wydziale ło. 
wiectwa w Ministeusiwie rolnictwa. 
Oto celniejsze dzieła Ejsmonda: „Baj 
ki i prawdy” (1912), „Aniologja baj- 
ki poiskiej” (1915), „Przekład poszji 
lacińskich Kochanowskiego” (1919), 
„Sztuka kochania” Owidjusza (1921), 
„bBajki” (1927), „Wielkie łowy kró: 
lów polskich” (1927), „W puszczy” 
(1928), „Moje przygody łowieckie” 
(1929). 

58-letni przedwcześnie zgasły pi- 
sarz, zostawia po sobie bolceną lukę 
i żał w literaturze, której był uczci- 
wym i zasłużonym pracownikiem. 


59 tys. Polaków 
MIESZKA NA ŁOTWIE. 


Opublikowane ogólne rezultaty po- 
wszechnego spisu ludności na Łotwie 
w r. 19350. Ze spisu wynika, że lud- 
ność polska na totwie wynosi 59.000 
głów, co stanowi 5.12 proc, ogółu lud- 
ności republiki łotewskiej (1.900.000) 
i wykazuje największy przyrost w 
porównaniu z narodowościami, mie- 
szkającemi na Lorwie. 

Podczas, gdy ł.otysze wykazują w 
porównaniu ze epiceim w r. 1925 przy- 
rost 0,02 proc., Rosjanie 0,12 proc, 
Litwini 0,10 proc., ludność polska wy- 
kazuje wzrost o 0.35 proc. Komentu- 
jąc te wyniki w uzienniku „Dzwon“ 
poseł polski na sejm łotewski J. Wie- 
piszewski stwierdza, że spis ludności 
był egzaminem z uświadomienia na- 
rodowego mniejszości polskiej na 
Łotwie i wypadł korzystnie dla Po- 
laków mimo, że ze spisu zrobiona ak: 
cję polityczna i że popełniono wiele 
nadużyć, 


4. 


UWAGI 
Więcej buchalterji. 
Najbardziej rozpowszechnione są 


u ludzi amatorskie zdolności lekar- 
gkie i adwokackie, wokutek CZEGU, 
jeśli chodzi o poradę w najgorszej 
chorobie i najtrudniejszym procesie, 
to drugi pełnoletni obywatel czy oby- 
watelku mogą służyć jukna jmądrze j- 
szą rudą. Natomiast, gdyby komuś 
pouzeba było amatora pomocy ra- 
chunkowej, mełatwo zuuwlealby go. 
Rowniez tozpowszechnionu są U lu- 
dzi amatorskie talenty sędziowski, 
puźwalające imi każdą rzecz, każdy 
spor, każde zjawisko, czyn, postępek 
luużki osądzić szybko,  Jaknajlepiej 
i nieodwofalnie, Można powiedziec, 
ze wogóle na świecie jest zu dużo le- 
karzy, adwokatów, sędziów, zaś Dar- 
dzo malo matematyków, buchalte- 
tow, rachthistrzow. Liężka to widać 
praca. Gdyby było odwrotnie, więcej 
szczęścia bytoby między ludżmi, wie» 
dzioby bowiem, co się im od Kogo 
ualezy i co się innym nalezy od mien. 
budżety komunalne i kanc bytyby 
realne, nie byłoby ich przekraczamia 
i niepotrzebnych sensucji, Brak umie 
Jętmosci 4 dziedziny matematyki, ra- 
tnunkowości, w pożyciu ludzi stwa- 


rza konflikty ze wszystkiemi i o 
wezystko, 
Bo jakże może być inaczej, jeśli 


ktoś ledwie zipie od biedy, u imm po- 
wiadają, że mu jest dobrze, że du- 
zo zarabia, jeno mie wnie się rzą- 
dzić, że za duzo puzejada i 1. d. Skut- 
ki takiego błędnego obliczania in- 
uych wyrażają się rozmuicie, naprz. 
temu lub owemu tnywatelówi wsku- 
tek niczasłużewie wyroblohcej repu- 
tacji, wymterza się tyle podatku, e 
w ciqgu toku tie zarobil. Szczęście 
tylko, że galv rozboju się nie bot. 

Szkodliwe i krzywdzące tmaych błę 
dy popełniiją iudzie ażęsto nie zicj 
woli. lecz z uieumiejetności liczenia. 
Zatem obywatel Nr. 1 za  zupełmie 
proste uważa, Że jego miewięcziie po- 
irzeby muszą wynosić dajmy na to 
T00 zi, a hu potrzeby obywatela Nr. 
è wysturoży 150 zł. miceięcznie, z któ 
rych obywatel Nr. 2, zdaniem oby- 
watela Nr. |, winien być zadowolo- 
ny, bo I tych 130 zł. mugtby nie za- 
robić, Pierwszy uważa, że wydutek 
au jego dziecko musi wynosić 130 zł, 
a na dziecko tego drugiego 30 zł. mic- 
sięcznie. Jaka lego przyczyna? Zwy- 
szajna! Ludzie mie umieją liczyć i 
kieruje nimi często egoizm właściwy 
naturze ludzkiej. 

Mniejsza jesżcze z tem, jak kto wy- 
licza dla słebie, a jak dlu kogo. Naj- 
gorsze jest to, że dużo jest takich, co 
lla siebie samych nie umicją liczyć, 
skuukiem czego oczekując 200 zł, wy- 
datkują 400 zl., co powoduje deficyt 
i przykre następstwa, ponieważ nie 
trzymają się zasady: „wedle stawu 
grobla” 1 nie umieją wyrzec się tc- 
po, czegoby z łatwością wyrzec się 
powinni, 

Zdarza się też i tak, że innym po- 
wierza się gospodarowanie czy dy spo 
nowanie cudzą gotówką, cudzem mit- 
niem, z którego mają się wyliczać, 
a że mie umieja liczyć i nawet czują 
wstręt do liczenia, powstają u nich 


braki, w języku kodeksu karnego 
nazywane  przywłaszczeniem. roz- 
irwoniunicm, ża które idzie się na 


dłuższy ozas do więzienia, dzięki nad- 
zwyczajnemu sprytowi w liczeniu, 
potrafią się wykupić z kozy i jeszcze 
idą wyżej, bo inni liczyć nie umieją 
i łatwo ich wyprowadzić w pole. 
Potrzeba wiec chcieć i umieć li- 


czyć. 
L.K, 


KATOWICE. 
na wtorek 1 lipca 1950 r. 
1158 Sygnał czasu z Obserwatorjum A- 
«lronomicznego w Warszawie oraz hejnał z 
Wieży Matjuckiej w krakowie. — 12.05 


Koncert z plyt gruinofonowych — 13.60 
Komunikat meteorologiczny (P. R, Warszu- 


wa). -- 1310 Przerwa. —1600 Komunikaiy 
[oai £ Ywiąsku Ztzeszeń Gospodarczy oh 
Wuj. Śl, komunikat Teateu Polskiego oraz 
komutikutt Towarzystwa Cz$telni Ludo- 
wych, — 16.46 Roncett z płyt gramofono- 
ych. — 17.55 WI. Włosik: Pogadanka z 


działu „Ogrodnik śląski”. 
solistów (P. R. Warszawa) 


— 18.00 Kopeert 
— 190 Cn. 


„KTRJER ZACHODNT 


dzienny odcinek powieściowy. — 19.15 Roz- 
maitoścj. zapowiedź programu nk dzień na- | Transmisja koncertu z Doliny 
-fępny. komunikat Teatru Polskiego, prze- a 
glad widowisk oraz komunikaty harcerskie. 
) Dyr, Mu- 
żeum $Śląsk.: „O śląskim stroju ludowym”. 


19.25 Dr. Tadeusz Dobrowolski, 


wtorek 1 lipca 1930 roku. 


19.50 przerwie: 
Szwajcar- 
skżej w Warszawie, komunikat metcorolo- 
giczny z Warszawy, zapowiedź programu na 
dzień następny oraz retransmisje ze stacji 
zagramicznych (do godź. 24.00). 


Nadptogram. — 20.15 w 


Tak długiej posuchy, jak obecnie, 


nie było w Polsce od 116 lat. 


Podobnie jak nieżwykle sroga zima 

w r. 1928-29 nie miała sobie równej 
od długich dziesiątek lat, takeamo i 
obecny okres długotrwałej posuchy 
należy do wyjątkowych zjawisk w 
przyrodzie. 

Ciekawe informacje w tym przed- 
miocie znaleźć można w zestawie- 
niach krakowskiego obserwatotjum 
astronomicznego ód roku 1792, t. j. 
od chwili zorganizowania obserwato- 
tjum przez Jana Śniadeckiego. Staty- 
styka obserwatorjum do r. 1814 ma 
pewne luki, w następnych latach jest 
już zupełną. Otóż od tego czasu, t.j. 
tl 116 lat statystyka ta nie wykaza- 
łu podobnie długotrwałego okresu 
posuchy w czerwcu jak w roku biec- 
żącym, gdy z wyjatkiem 5 dni słoń- 
ve prażyło nieustannie. Posucha więc 


trwała w czerwcu, liczac do 28 b. m. 
przez dni 25. 

Od r. 1814 najdłuższy okres posu- 
chy czerwcowej zanotowano W r. 
18587 (14 dni), później 12 dniowe 5krc- 
sy czerwcowej posuchy w latach: 
1822 (w całym miesiącu zaledwie © 
dni deszczu), 1920 i 1838. |ednasto- 
dniowy okres w r, 1897, dziesięciu- 
dniowy w latach: 1827, 1859, 1868 i 
1904. Ten ostatni rok był o tyle cha- 
rakterystyczny. że poza 10-dniowa 
posuchą czerwcową panowały wiel- 
kie upały od 30 lipca do 24 sierpnia. 
przerwane tylko raz krótkotrwałą 
burzą. Rok 1847 odznaczał się znowu 
tem, że przez cały czerwiec z wyjąt- 
kiem jednego dnia pogodnego, pa- 
dał desżcz. 


mra 


KRONIKA ZAGŁĘBIA. 


KALENDARZY «&. 


Dsié N. Krwi P. Jez 

1 Jatro Naw. N. M. P. 
Wschód słońca 3 m. 19. 
Wtorek] | Zachód „ 20m. 0. 


Kinoteatry w Zagłębiu 
wyświetlają dzis: 


kino „Zagłębie“ — „Oliamna noc”. 

hino „Palace“ — „Miłość w pusty- 
ni”. 
Kino „Czary“ — „Serce na uwięzi” 

ILU BEZROBOTNYCH ZATRUD. 
NIAJĄ SAMORZĄDY? Celem zatrul- 
niema możliwie jaknajwiększej ilości 
bezrobotnych, samorządy Zaglębia po- 
djęty szereg robót, głównie drogowych, 
przy których można dać pratę stosunko- 
wo dużej ilości ludzi. Obecnie Sejmik 
zatrudnia «około 800 bezrobotnych. Be- 
dzin okolo 200, Dąbrowa około 500, przy 
czem z uwagi na projektowane roboty, 
mające się wkrótce rozpocząć, ilość 
bezrobotnych, którzy otrzymają zajęcie 
przy robotach tych, jeszcze sę znacznie 
zwiększy. 


X DROBNY POŻAR. Wczorajszej nocy 
w piekarni Migusa w Czeladzi wybuchł 
pożar, który jednak przed przybyciem 
straży ogmiowej zdołano ugasić. 

X WIANKI W BOBROWNIKACH. 
Staraniem miejscowego Ogniska oświa- 
ty pozaszkolnej, w ubiegłą niedzielę od- 
była się w Bobrownikach efektowna za- 
bhawa, połączona z paleniem sobótek i 
puszczaniem wianków. Tańce i śpiewy 
były opracowane i wykonane przez 
świetliczan. Calość wypadła wspaniale 
i zgromadziła ogromny tium ludności, z 


zaintenesowaniem  przyglątłającej się 
wszystkitn fragmentom barwnej im- 
preży. 

x  NIEBEZPIECZEŃSTWO SUSZY. 


Według informacyj ze afer rolniczych, 
susza panująca od szeregu tygodui odbi- 
je się w sposób bardzo dotkliwy na zbio 
nach. Jeżeli chodzi o żyto, to na ziemiach 
lekkich zostało ono tak wypalone pro- 
imiemiami słonecznemi, że w niektórych 
okolicach rozpoczęto już żniwa, żnąc 
jednak żyto na słomę. Na ziemiach cięż- 
szych naogół zapas wilgoci wystarczył, 
by zboże utrzymać i na tych ziemiach 
urodzaj nie zapowiada się źle. Jarzyny 
naogół mie obrodziły. Owies nie wy- 
rósł: jest mały nie zdąży wyswobadzić 
się z pochwy. Podobnie i jęczmień doj- 
rzewa przedwcześnie — nierozwiniętem 
ziarnem, O stamie okopowizh trudno o- 
becnie cokolwiek powiedzieć — uciet- 
pialy one stosunkowo majinniej, potnze- 
ba im jednak wiele wilgoci, by się wda- 
ły całkowieic. Rośliny settączkowe ucier- 
piały w stopniu niemniejszym niż żyto. 
W rczultacie tego stanu może sie dać 
odczuwać poważhv brik masazy, 


. . 
Teatr Polski w Katowicach 
REPERTUAR 
Wtorek dnia ( lipca — Żołnierz królowej 
Madagaskaru” — promjera o godzinie 20. 
Środa dnia 2 lipca — „Carmen“ ostatni 
występ W, Wermińskiej o godzinie 20, 2 
Czwartek dnia 3 lipta — „Żołniora kró- 
lowej Madagaskaru” o godzinie 20. 


X WYCIECZKA DO POLSKIEGO RA- 
DJA'W KATOWICACH. Komenda Ob- 
wodu Źw. strzeleckiego w Sosnowcu u- 
rządza w dniu 6 bm. wycieczkę, celem 
zwiedzenia Polskiego Radja w Katowi- 
cach. Zbiórka na stacji Sosnowice o go- 
dzimie 12. Powrót około godz. 16. Koszta 
wycieczki 60 gr. od osoby. Zgłoszenia 
czlonków Zw. strzeluekiego do 5 bm. w 
Komendzie Obwodu, Sosnowiec, ul, Tar- 
gowa (szklatnia) we środki, piątki i s0- 
boty od godz. 19 do 21. Oddziały nade- 
ślą zgłoszenia liczbowe do dnia 5 bm. 

% ODZNAKI INWALIDZKIE. Odbyty 
ostatnio kongres inwalidów wojennych 
zatwierdził przedstawiony przez wy- 
dział wykonawczy zurządu głównego 
projukt oznaki dla inwalidów. Ustano- 
wino jedną oznakę dla wszystkich im- 
walłdów-członków Związku oraz odzna- 
kę specjalną dla zasłużonych działaczy 
iuwalidzkich; prawo do tej ostatniej oz- 
naki mają inwałkdzi, którzy posiadają 
dziedię: lat pracy  orgumizacy jno-ideo- 
wej na polu spraw inwalidzkich. 

X WALKA Z KURZEM ULICZNYM. 
Niedawno zumieściliśny notatkę o pro- 
jekcie jednej z titm,  trudniającej się 
sprzedażą przetworów naftowych, która 
celem wykazana dodatnich rezultatów 
skrapiania jezdni pyłochłonom w walce 
z kurzem uliożuyimn, postanow ila tytulem 
próby ofiarować samorządom Zagłębia 
pewmą ilość pyłochłonu celem poczynie- 
nia prób ua nuszych drogach. Z niewia- 
domych przyczyn projekt dotychczas 
nie został zrealizowany, natomiast prób- 
ne polewanie dróg pyłochłonem zaczął 
etosować Sejmik będziński, który posia- 
dając już ten plyn, pokrywa nim drogę 
Dańdówka — Maczki uu przestrzeni 1 
kim. Próba wykaże skuteczność pyło- 
chłonu d koszt stosowania tego środka z 
plagą kurzu na naszych drogach. Śred- 
nio pylochłón tnzyma się około 5 móiesię- 
cy, a koszt wynosi okolo 50 gr, na meir 
kwadratów y. 
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Rejat. Jazz-Bamd!. Tanga! Hawaj- 
skie Gitary!, Monologi!.. Brekeway!.. 
Banjo! Piosenki!. Kawaly!. Murzyń- 
ski Fon Monl.. Scenkil.. Przeboje i Szla- 
giery.. a wszysko w wykonaniu mi- 
strzów rewji i jazz bandu Henryk Gold, 
Stan, Petersbuski!... lo dwa filary Jazz- 
Bandu. F. Faliszewski polski Al Jolson, 
Woliński „Człowiek śmiechu”; dodajmy 
do tego znakomity zespół składający się 
z 14 csób, a otrzymamy w rezultacie 
wgpaniały wieczór „Rewji i Jazz Ban- 
du“, który odbędzie się dnia 2 lipca w 
sali teattu miejskiego. 3271 
PPR m E || 27mm 
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Rezolucja kongresowa 


KOLPORTOWANA WSROD 
ROBOTNIKÓW. 


Rezolucja kongresu krakowskie: ». o 
której informujemy na simomicy drugiej, 
została szeroko rozkolportowana w śróc 
robotników Żagłebia. Na ulicach. u fa. 
brykach i kopalniach stawały uropk. 
przysłuchując się, jak nczestnice kon 
gresu przybyli z Krakowa, czy s. no 
głos tekst rezalucji, pisanej na miaszs 
nie, Z Zagłębia wyjechała nas 


Wa — "Eru 
sporo robotników, szczególnie ze **bu! 
ków miejskich. 

Treść rczolucyj wywoływała żyw? 


komentarze. 


X NOWE ZNACZKI POCZTOWE. p 
ministci poczt i telegratfów puszcza w 
obieg nowe znaczki pocztowe: wartość 
75 gr. do uiszczania opłat pocztowych 
oraz zuaczki dopłaty, wartości 5 gr., de 
pobierania opłat dodatkowych sa prze- 
sylki nienależycie opłacone, Rysunek 
znaczka opłaty 75 gr, o wymiarze 18.3 
na 22 mm. przedstawia w środkowej 
części podobiznę króla Jana Sobieskie- 
go w ramce barokowej. Pod postretew 
znajduje się medaljon, uwieńczny ke. 
roną oraz na ciemnem tle jasny“ nape 
„Jan 1ll Sobieski”. Po obydwu strunach 
medaljonu widać akcesorja zdobyczy 
wojennych. W górnej części maczka na 
bialem tle umieszczono napis „Puczta 
polska“, pol nim ciemme liczby „237 i 
skróty „gro, Kolor znaczka wiśniowy. 
Rysiek znaczka dopłaty 5 gr. o wyma: 
rze 19 na 04 mm. przedętawia w środko- 
wej części gorbo państwa na ciemnej tle 
prostokąta, nad którym  umiestezimie 
napis „Poczta polska”, U dołu zać „Do. 
płata . ck, prostokąta oraz dolna część 
rysuwku znaczka otoczone są ramką 2 
motywów roślinnych, ramka ta z boku i 
u dołu przetiętą jest ciemnom tiem 
gdzie umieszczano skróty „gr” | w śrotl- 
kn jasną liczbę „5%, Całość znaczka o 
bramowana prostomi podiwójnemi linja- 
mi. Kolor znaczka bronzowy. 


X ULGOWE PRZEJAZDY DO UZDRO 
WISK. W latach poprzednich osoby, p> 
wracające z lelnisk i uzdrowisk, korit 
stały z ulgi 66 proc. od ceny liisis 
czyniło zniżkę przy przejazdach v ©» 
strony o jedną trzecią biletu. W: 
ulgę tę zmniejszono do jednej czwartey 
części ceny biletu, gdyż w powrytnej 
drodze mogą wracający z letnisk uz- 
drowisk otrzymać zniżkę w wysckośri 
polowy ceny biletu, Zważywszy osólny 
stan gospoxlarczy kraju oraz stwierdzo: 
ny fakt, że do zdrojowisk krajcnych 
najliczniej naplywa niezamożna wubli- 
czność, należy uznać zarządzenie wiadz 
kolejowych za niewskazane, aczkolwiek 
tłomaczone jest klopotliwą sytuacją fi- 
pansową kolci. 


X WYSTAWA SZKOLNA W 24 .0- 
WICACH. W dniach 28 i 29 ub. w byla 
owanła w szkole powszechnej w źabko- 
wicach wystawa rysunków i robot tysz- 
nych różnych działów. Na szczegalniej- 
szą uwagę zasługują obrazy, malowane 
na drzewie przez ucznia szóstego milzia- 
lu Eugen. Lewandowskiego. Wystawa 
wzbudziła wielkie zainteresowanie | za- 
dowolenie u publiczności i była |cznie 
zwiedzaną. 


© ROZBUDOWA WODOCIĄGU MIEJ. 
SKIEGO. Miejski zakła wod. w Będzi. 
nie ptzystypł do układania rurociągu 
do polskich zakładów przemysłu cynko- 
wego przy ul. Siedleckiej, dziesi czemu 
wszystkie zakłady przemyełowe i domy 
przy tej ulicy w niedłuron czasie ©- 
trzymają waxlę z wodociąge © jakiego 


X POŚWIĘCENIE SZTA% 4lRU KO 
LEJARZY. W moda:cdę dni: > ea. udbę. 


dzie się poświęcenie sztanca:. %«dno- 
czenia kolejowców polskich ©**ał w 
Sosnowcu. Program Uroczysta ai 


pujący: godz. 9 rano — zbić +4 uu pla- 
cu przy siedzibie Związku $ Wuja 14% 
skąd następnie wymarsz do kościoła Na 
nabożeństwo, które odbędzie **ę o pode 
9 min. 50. Po nabożeńsdwie  noświęce- 
niu pochód przez miasto do płyty Nie: 
znanego Żołnierza. gdzie zlożuwy zaela- 
imię wieniec, poczem odmarsz dy „Locar: 
ia”, gdzie nastąpią okolicznościowe 
przemówienia, wbijanie gwoździ i skła. 
danie podpisów. Po uroczystości wbija- 
wia gwoździ odbędzie się akademia. zai 
o zodz. 7 wiccz zabawa ian Hua. 


JAPONSKI PROSZEK 


y ATI "ZABIJ 


Stary Rynek 
W NOWEJ SZACIE, 


Wielu wesołości wywolało w swoim 
czasie wystąpienie niektórych radnych 
żydów w Będzimie, którzy wystąpili z 
mterpelacją, aby Magistrat, przystępu- 
jąc do zmiany wyglądu Starego Rynku, 
po uaunięciu zeń straganów, nie zasadził 
lam broń Boże, drzew, gdyż ewentual- 
ny las zabiłby handel, a pozatem istnic- 
ła obawa, aby w zaroślach nie zugnieź- 
dziły się wilki, których obecność wy- 
straazyłaby ludność z mbasta. 

Bojaźliwych radnych uspokojato gE 
pewnienicm, że obawy ich są zupolimie 
płonme. gdyż lasn tam nie będzie, nato- 
miast Stary Rymek upodolmi się do pla- 
cu 5 Maja, tj. zostanie zamieniony ma 
oazę kwietników i zieleńców. 

Ważniejsze Prace już zostały wyko- 
nane. Poziom rynku jest zniwelowumy, 
a dmoga kołowa prowadzi obevnie wokół 
chodmików na Rynku, przyczom ruch 
kołowy jest jednostronny, tj. pojazd: 
z Będzina pojadą górną częścią, a pol 
dy z ul. Czelacakiej z dołu do gú: y. 

Obecnie zwożona jest nu rynek zieraie 
ogrodowa, boczem rozpoczcie sę Wies 
dzamie kwiotników i zieleńców, a na 
środku będzie urządzona fontanna. 

Wilków więc nie będzie, natomias: 
uiasto zdobędzie piękny ośrodek dla 
wypoczynku i zabaw dla dzieci. 

x POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ W 
DĄBROWIE odbędzie się w czwartek 
dnia 5 bm. z następującym parządkiem 
obrad: edczytanie koreepondencji; mpo- 
ważnienie zarządu miejskiego do otwur- 
cia w Komunalnej Kase oszczędności w 
Bodzimie oddzia] w Dąbrowie rachunku 
otwartego kredytu do wysokości 30 ty- 
sięcy złotych (drugie uchwalenie); za- 
ciąznięcie w Banku Gospodarstwa Kraj. 
w Wam wie dhrgoterminowej pożycz- 
ki na bajowę wcdociągów w sumie 309 
tysięcy | otych; akcoptacja aktu kupna 
parceli 11 p. W. Vrepkowej przy ulicy 
szkolne ję, likwidacja cgraniczci stogo- 
wanych flo terenów ma t. zw. „Śmu- 
gach”; 1%żygnacja Z zamiany terenów 
miejskieb na tereny Skiby Bolesłuwa na 
„Śmugach 5 sprawa zakladawia ogród- 
ków dzialkowych w mieście i wydzier 
żawienia tererów dla pierwszej kolonji 
ogródków działkowych; przeniesienie 
woźnej szkoły powszechnej M, Jelemio: 
wej na dneryturę; składanie do prozy- 
djum wniosków $ intorpelacyj. 

x USIŁOWANIE SAMOBÓJSTWA. W 
ub. niedztlę ekolo godz. 11 wieczorem 
napila sie W celu samobójczym esencji 
octowej 1-letnia Rozalja Misiarz, za- 
mieszkała w Dcenowcn przy ul. Buko- 
wej 11, Dunatkę przewieziomo na kima- 
ję do szpitala Kasy chorych na Pogoni. 
Powód targnięcia się na życie — niepo- 
roznmiemie Z rodziną. 

X ZNACZNA KRADZIEŻ W STRZE- 
MIESZYCA(CH. W nocy z ub. soboty na 
niedzielę gicznami gprawcy włamali się 
do składn Mancli U ebormana w Strze- 
mieszycach (Warszawska). skąd skradli 
{1 rowerów. 2 patefony, opony, części ro 
werowe j june przedmicty. Poszkodowa- 
ny ocenia gwć siraly na 6.300 zł. Zawia- 
domiona o włamaniu policja wszczęla 
dochodzenie. 

x KRADZIEŻ GARDEROBY. Z miesz- 
kama Petrgneli Binkowskiej w Sosnaw- 
cu (Zieloną 14). podczas micobeeności do- 
mowilików skradziono garderobę war- 
tości 120 zł, 


O lokal Kasy chorych 
W STRZEMIESZYCACH. 


le Sirzemisszyc nadesłano nam liet ze 
skargą na miesłychany staw lokalu am- 
bulatorjum Kasy chorych, który zaj- 
duje 8Ię w podwórzu nad komórkami i 
lo którego prowadzą mie normalne scho- 
dy lecz zdradziecka drabinka, a przed 
wojsu em zqąjduje się piekarnia, z któ- 
rej gotąaco i (kurz przepełnia cale ambu- 
Intorjum. | 

Ambulatorjirm składa się z dwóch 
»okoi i kuchni. -orzyczem prócz niebv- 


walej ciasnoty i brudu, anteresantom u- 
piżyjemniają długie godziny wyczeki- 
wana roje karaluchów, bezpiecznie spa- 
cerujących w tem przytulku cierpienia 
i nędzy. 

Jak twierdzą skarżący się, drugiego 
tak „wzoroewego” amkulatorjwm niema 
ia terenie naszej kasy chorych i dlate- 
go zwracają się z prośbą do zarządu Ka- 
sy o zaimiercsowamie się tem i umiesz- 
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czenie ambulatorjum w innym lokalu, 
gdyż obecny stan mie może być dłużej 
tolerowamy, a to z uwagi na ogromne 
rozgoryczenie i wzburzenie wśród człon 
ków, którzy zamiast istotnej pomocy 
mogą w tych warumkach nabawić się 
tylko mowych chorób. 

Sądzimy, iż p. komisamz zwróci na to 
uwagę i wyda stosowne zarządzenie. 


rednia dochodowogé z handli, 


nrtepystu 114% odów wolni 


według norm Izby przemysłowo-handlowej w Sosnowcu. 


Komisja fimaneowo - podatkowa I- 
zby przemysłowo - handlowej w Sa- 
smoówcu. opracowała na użytek władz 
skarbowych normy średniej  docho- 
dowości . Normy te są obkezune ja- 
ko procent Średniej dochodowości w 
ktosunkn Jo sumy obrotu. Według po 
wyższych norm poszczególne rodzaje 
przedsiębiorstw dają następujące do- 
chody (wyliczamy najważniejsze; w 
nawiasach hurt): 

Przedsiębiorstwa handlowe: apteki 
20 proc., składy apteczne 15 (5 hurt). 
artykuły chemiczne, mydło i świece 
10 (5), nafta i oleje 8 (4), perfumy i 
kosmetyki 18 (6), składy opałowe 6 
(5). materjały budowlane 10 (5), wy- 
roby drzewne 10 (6), koszykarskie 12 
8). meble luksusowe 15, meble pier- 
wszej połuteby 10, fntra 15 (2), ŚŚ 
ı obuwie. przybory szewakie 10. ga- 
lanterja skórzana 12, pierze i puch 12 
(0). żelazo 8 (5), gałanterja żelazna i 
wyroby emalj. 10 (4), szkło 10 (4), wy- 
toby szklane, fajansowe, porcelanowe 
10 (5). maszyny A rolnicze 
T (5), iusirumenty optyezne i chirurg. 
20 (9), pnzybory elektrotechn. 13 (5). 
przyrządy techn. 12 (6), auta, motocy- 
kle. rowery 3, części składowe tył 
że owaz artykuly sportowe 15 (10), 
powozy i pojazdy 10, maszyny do pi- 
sumia 12 (6), wyroby gumowe 12 (6), 
manufaktury 7 (5), gotowe ubrania 
10 (5), konfekcja męska i damska 12 
(5), koronki i hafty 15 (6), przybory 
kraw. 10 (5), czapki i kapelusze 12 
(6), sklepy galanteryjne i dewocjo- 
nalja 12 (5), damskie kapelusze 20 (3), 
papier i przybory kameel. 10 (4), skle- 
py jubilerskie 15, zegarmistezowiwo 12. 
sprzedaż starożytności 25, wyroby 
powroźnicze i jutowe 10 (4). sklepy 
spożywcze 6 (2), kolonjalne $ (5), wó- 


dki « wina 10 (4). wyroby masarskie 
10 (5), mięso i drób 8, rybv 12, woda 
sodowa, owoce i bakalje 10 (5). jaja i 
nabiał 8 (5), chleb 5 (3). wyroby cn- 
kiemnicze 10, zboże 4 (2). kwiaty 10. 
handel bydłem i nierogaczną Z (5). 
księgarnie Z. 

|nne przedsiębiorstwa | handlowe: 
hotele 20, restauracje | rzedu 25, rest. 
I rzędu 20, restauracje bez wyszyn- 
ku 10, jadłodajmie 10, cukiernie 15, 
kina 20 (bez podałku widowiskowego). 
zakłady pogrzebowe 25, biura próśb 
70, szkoly tańców 40. 

Puzedsiębiorstwu przemysłowe: wy- 
pick chleba ze sprzedaży dotal. 5, 
masamie ze sprzedaży detal. 12, bro- 
wary 7. zaklady wód sztucznych 12, 
zakł. fabr. wody sad. 10. cegielnie 12, 
haty szklane 8, fabryki świec 10, za- 
klady krawieckie 15, fabryki trykata- 
ży 8, pracownie bielizny 10, czapek i 
kapeluszy 10, gorsetów t% kapeluszy 
damskich 20. przędzalnie 5, tkalnie 5, 
farbiarnie, pralnie chemiczne 10. pral- 
nie 20, zakłady poswroźnicze 10, be- 
dnawskie 10, stolarskie mebl. 12, sto- 
larskie budowl. 5, zakłady wyrobów 
chem. 12, zakłady kowalskie 10, bla- 
charskie i ślusarskie 12, malarskie 12. 
zakłady fryzjerskie 20. drukarnie 10. 
przemysł dorożkarski konny $ samo- 
chodowy 15, autobusowy 10, introli- 
gałernie 7, wyroby ceramiczne 10, ce- 
menitowe 8, kominiwstwo 55. brukar- 
stwo 12, rzeźlsiarstwo 12, budowa ra- 
toapamatów 20. 

Zawody wolne: lekawe 75, denty- 
ści, 30. weterynarze 75, felczerzy 25, 
wdwokaci 25, nolasjusze 60, obrońcy 
sądwwi 75, artyści 50, architeka: 60, 
inżynierowie 00, technicy 60. mierni- 
cy 60. 


Krawy dramat małżeński. 


Kochanek zabił męża i żonę. 


Niezwykły krwawy dramat raze- 
gral się we wsi Osiny pod Kamieni- 
cą Polską pow Częstochowakiego, 

Przed siedmiu laty ze wei Osiny 
wyjechał do Francji 25-letni robol- 
nik, Aleksy Drożdż. Ciężko pracu- 
aac i dobcze zarabiając zagranicą, 
Drożdż nie stronił od polskiej kolo- 
nji, gdzie też wkrólee poznał uroczą 
i młodziutką, bo zaledwie 15 lat li- 
czącą, dziewczynę — Władzię K} Za- 
ledwie dziewczyna ukończyła 16 lat. 
Drożdż powiódł ją do ołtarza. Jed- 
nak wwótce po ślubie szeżęście mał- 
żeńskie zaczęło eię mącić: piękna 
Władzia nie chciała poprzesiać na 
jednem wiertnem sercu, rój wielbicie- 
li otaczał młodą kobietę, która też 
bawiła się uchoczo, bynajmniej nie 
zważając ha protesty kochającego ją 
namiętnie męża. 

Zrozpaczony Drożdż, będąc człowie 
kiem stanowczym, a jednocześnie 
wierząc glęboko, iż to iic wpływ 
otoczenia franeuskicgo działu tak u- 
jemnie na jego ukochaną, postanowil 
wywieźć ją do kraju. 

Małżonek odwiózł swój skarb, już 
podwójny, bowiem w międzyczasie 
przyszło na Świat dziecko. do Osin. 
gdzie ulokował żonę i synka pod o- 
pieką stryja. poczem. związany kon- 
traktem, powrócił do Francji, 

Władka rozpoczęła jednakże no- 
we romanse, jnż teraz nie krępowa- 
na opieką mceżowską, bo stryj-sta- 
ruszek nie miał możności, ani sił wpil 
nować mlodej kobiety, pelnej tein- 
poramentu, a nieskończenie pomysło+ 
wej w kłamstwach. 

Wreszcie poznała 28-letniogo Igna- 
cego Szecówike. również mieszkańca 


Osin, który przywiązał się do niej 
gorąco. 

Kiedy we wsi zaczęło gadać, iż 
Władka ma kochanka, etryj zdecydo- 


wał się zawiadomić o  wszystkiem 
męża. } pewnego dnia al do ro- 
dzinnej wioski Aleksy Drożdż. 

Kochający mimo wszystko, aprag- 
niony samego widoku płochej żony. 
yzyszedł do niej, zaklinał na dziec- 
Ea, aby doń wróciła, a gdy Władka 
odpowiedziała, że wszysłiko zależy 
od Szecówki, postanowił uprosić ry- 
wala, by mu żonę oddał. W tym celu 
udał się do mieszkania ślusarza. Sze- 
cówki jednak dnia tego w domu nie 
było, bowiem wyjechał do Częsio 
chowy. Popołudniu rywal powrócił 
w doskonałym humorze, UCZ Nnicco 
podpity, 

Wystarczyło jednak kilku „życzli- 
wych" slów sąsiadów, aby Szecówka 
wpadt w szał. Dowiedziawszy się, że 
Drożdż powrócił, schwycił rewolwer 
i pobicgł do chaty kochanki. Kiedy 
małżeństwo dostracglv go przez okno. 
Drożdź zatarował drzwi, a żona za- 
słoniła okno prześcieradłem; nieprzy 
tomnv z Zł rośli Szecówika próbo- 
wał drzwi wyważyć, a gdy to nie 
udało mu się, wyjął z kieszeni rewol- 
wer i począł strzelać raz po raz. 
krzycząc: „Zabiję ich! Żabijeł”, 

letotnie po paru sekundach z zam- 
knietego pokoju rozległy się krzyki 
i jęki. 

Przerażeni sąsiedzi obezwładnili z 
Irudem szaleńca i dostali się do wne- 
rza chaty — iu oczom ich przedsła- 
wil sie ewaszny widok: kolo łóżka 
leżały stygmące już zwłoki Aleksego. 
a w pobliżu tarzała sie no podłodze 


nieprzytomna z bólu, ranna Władka, 
Zabőjeç aresztowano. Ranna Wła- 
dysława Drożdż została przewiezio- 
na do szpitala w Czestochowie, gdzie 
walczy ze Śmiercią 
ZE A 


Piękna uroczystość 
W STRZYŻOWICACH. 


W ubiegłą niedzielę odbyła się w 
Stzyżowicach piękna uroczystość, mia- 
nawicie poświęcenie i założenia kamie- 
iia węgielnego pod gmach Domu ludo 
wego, wznoszonego staraniem miejsco. 
wego Ogniska oświaty pozaszkolnej. Na 
uroczystość przybyły lieznie pokrewne 
organizacje «koliczne ze eztandarami i 
orkiestrami, straże pożarne oraz tłumy 
ludności. 

Aktn poświęcenie doktnał ks. pro- 
boszcz Bieńkowski, który też wygłosił 
piękne okolicznościowe przemówienie, 
Następnie przemawiał kierownik działu 
oświutowego Sejmikn p. Chmielewski, 
oraz wójt p. Rabsztyn. Po przemówie 
niach odczytano treść aktu erekcyjnego, 
który po podpisaniu przez obecnych zo- 
stai wmurowany, 

Dom ludowy, budowany wysiłkiem 
Ogniska, będzie posiadał salę świetlico- 
wą. ealę na czytelnię, sale na przedsta. 
wienia i zebrania oraz inne ubikacje po- 
mocnicze, 

Posiadamie akiego budynku umożliwi 
prowadzenie systematycznej i planowej 
akcji kulMutalno-oświatowej, to też no» 
wej placówce życzyć należy pomyślne- 
go rozwoju i jaknajlepszych wyników 
pracy. 
| Ein E e a 


Aronika <awiarcia. 


Z OBOZU MŁODYCH W. P. W pfę. 
tek 27 bm. na zebraniu obozu Młodych 
W. P. w Zawierciu referat o Romanie 
Dmowskim wygloail I. Świderski, po- 
czem odbyla się ożywiona dyskusja na 
temat roli obozu narodowego i jego 
przywódcy w odbudowie Polaki. 


X ODPUST. W niedzielę 29 bm, jako w 
dzień św. Piotra i Pawla, patronów tus 
iejszego kościoła puraljalnego, odbyło 
się uroczyste nabożeństwo odpustowe, 
Sumę celebrował ks. pref. Flisowski 2 
Dąbrowy, zaś podniosle kazamie wygło- 
sił ks. pref. Ługowski z Sosnowca. W u- 
roczystości wzięło liczny udział ducho- 
wieństwo z całego dekanatu i tłumy 
wiernych, co widoczne bylo zwłaszcza 
podczas wspamiałej procesji. Po uroczy: 
tości ks. prałat Ziemtara podejmował 
duchowieństwo oraz przedstawicieli u« 
rzędów i miejscowego epołeczeństwa o- 
kiadem, podczas którego podniesiono nos 
lę społeczną kościoła i duchowieństwa, 


X HISTORJA, JAKICH WIELE. W so. 
botę 28 ub. m. przez Zawiercie wracał 
pieszo ze szpitala w Krakowie do Piotr- 
kowa młody człowiek, nazwiskiem Ku. 
gonjusz Pater. Na podróż koleją nie 
mial pieniędzy, chodził więc od domu 
domu i żebrał o datek. W ciągu dnia w 
kilkunastu micjscach dostał stnaszliwea 
go ataku t, zw. „wielkiej choroby „ któ. 
ra męczyła go niewymownie po kilka. 
naście minut. Tuitościwi, dobrzy ludzie 
nakarmili biedaka, dawali mu po kilka 
groszy. Zapytywamno, czy był w Magis 
stratie po zasiłek. Pater odpowiedział, 
że był, ale pieniędzy nie było na taki 
wydatek i tylko litościwy urzędnik dał 
mu od siebie 30 gr. Czy tak być powin: 
no? Czy to nzecz ludzka puszczać chore- 
go człowieka w daleką podróż pieszo 
poskapić wydatku na bilet? Gdy nie by: 
ło t. zw. opieki społecznej, ludność sama* 
poczuwała się do udzielania pomocy, 
dziś odawyczaila się potroszę. Dlaczogód 
więc nie spełniają swego obowiązku in- 
stytucje da tego powołame? 

X NA CIEMNEJ BIJĄ. Stefan Gondek, 
zamieszkały przy ul. Ciemnej 3, został 
napadnięty przez Jana Piętka i dotklie 
wie pobity. Sptawą zajęła się policja 
PYSLBL=F DA S TATR WRAZ TEFA OZI 

ODPOWIEDZI REDAKCJI 


K. Z: Adresu „króla nafty“ Rockfel- 
lera, z którym chce się Pani skomunika 
«vać, nie znamy i radzimy, by Pani nie 
kwapiła się z pfsaniem listów, których 
Hockfellor otrzymuje dziennie tysiącami 
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Zapisujcie się do 
Polskiego Czerwonego 
Krzvża. 


ZE SPORTU. 
W r Nini ROZGRYWEK LIGOWYCH 

W ub, niedzielę odbyła się dalsza 
serja rozgrywek ligowych. W Kra- 
kowie miejscowa Cracovia zwycię- 
żyła Ł. K. S. w stosunku 1:0 (1:0). 
Jedyna bramka zostala zdobyta przez 
Uracovię z rzutu kornego. W Łodzi 
bawiła krakowska Garbarnia, poko- 
nujac tamtejsze Ł. |. 5. G. w stosun- 
ku 4:2 (5:1), W Poznaniu Warta 
uzyskała z Czarnymi ze wowa zwy- 
cięstwo w stosunku 4 : 0 (0 :0). I wre- 
szcie ostatnie spotkanie z wynikiem 
0:0 odbyło się we Lwowie między 
tamtejszą Pogonią a warszawską Le- 
gja. Frowadzący zawody sędzia Ar- 
czyński opuści boisko pod ochroną 
policji, 

Po niedzielnych rozgrywkach pro- 
wadzi nada! Cracovia, na szarym koń 
cu tabeli zaś znajduje się nadal War- 
szawianka. 

O MIISTRZOSTWO KL. A. 

W ub. niedzieię w Sosnowcu odby- 
ły się wzy bardzo cickawe spotkania 
piłkarskie o mistrzostwo klasy A o- 
kręgu kieleckiego. 

Najciekawszem były derby 60sno- 
wieckie Victoria—Sosnowiec, ktore 
zgromadziły na boisku Sosnowca o- 
koło 2 tys. osób. Gra niezwykle inte- 
tesująca, obłitująca w ciekawe mo- 
menty przyniosła zwycięstwo Victo- 
nji, a zarazem dwa cenne punkty. So- 
snowiec, prowadząc do połowy 1 :0, 
wyszedł po d koniec pokonany przez 
Victorję w stosunku 2:1. 

Zawody prowadził dobrze sędzia 
delegowany specjalnie z Krakowa. 

Niespodzianką był tego samego 
dnia wynik spotkania C. K. S. - 
świt, które popnzedziło zawody Vic- 
torja — Sosnowiec. C. K, S., który w 
pierwszej rundzie, kroczył od zwy- 
cięstwa do zwycięstwa, pokonując 
silniejsze zespoły, został pokonany 
przez znajdujący się ma końcu tabeli 
świt w stosunku 5:2. a 

Tego samego dnia ‘rano Zagłębie z 
Dąbrowy pokonało będzińską Sar- 
matję w stosunku 5: 1. 

Ostatnie wreszcie spotkanie K. K. 
S. Ruch z częstochowską Skrą, za- 
kończyło się porażką kolejarzy w 

* stosunku 6: 1. 


ZWYCIĘSTWO SZTEKKERA. W 
ub. niedzielę wieczorem na boisku 
Legji w Warszawie odbył się zapaś- 
niczy mecz finałowy, kwalifikujący 
do wałk o mistrzostwo świała, które 
odbędą się w sierpniu w Budapeszcie, 
Walka, wobec 15 tys. widzów, aa 
niosła zwycięstwo mistrzowi Polski 
Sztekkerowi, który po 25 minutach 
pokonał Niemca. Szmidta - Wester- 
garda. 


RUCH I B ROZWÓJ. Zawody o 
mietrzóstwo kl. zakończyły się za- 
cłużonem zwycięstwem Rozwoju, 
kroczącego na nierwszem miejscu 
tabeli, Sędziował dobrze p. Dulae. 

BRYNICA — DĄBROWA 2:1. 
Zawody o mistrzostwo kl. B., rozegra- 
ne na boisku Tow. Saturn w Czeladzi 
przyniosły zwycięstwo miejscowym. 
Siły przeciwników równe, przyczem 
miejscowi grali z większą ambicją. 
Zawody prowadził nieudolnie p. 
Okularczyk. 

JUBILEUSZ HAKOACHU. Będziń- 
dki Hakoach obchodził w ciągu 
„trzech ostaimich dni 15-lecie 
swego istnienia. Z tej racji w ub. so- 
botę odbyło się spotkanie Hakoach— 
Ruch (Wielkie Hajduki), zakończo- 
ne wysokocyfrową porażką drużymy 
żydowskiej w stosunku 9:1, zaś w 
miedzielę z krakowską Wisłą ligową. 
zakończone zwycięstwem krakowian 
w stosunku 3:1. Hakoach uzyskał 
honorową bramkę z jedenastki. 

KOŁO SPORTOWE GIMNAZJUM 
IM. ŁUKASIŃSKIEGO W DĄBRO- 
WIE, które podczas tygodnia W. F.i 
P. W. powiatu Będzińskiego zajęło w 
ogólnej klasyfikacji pierwsze miej- 
sce. zdobywając wszystkie pierwsze 
miejsca i nagrody przechodnie, urzą- 
dziło w dniach 21 i 22 ub. m. wyciecz- 
kę do Warszawy, celem zwiedzenia 
zabytków i rozegramia zawodów z 
mistrzowskiemi zespołami szkolnemi 
Warszawy. Ponieważ zakończenie ro 
ku szkolnego w Warszawie wypadły 


me tych dniach zanowiedziane raz- 


„KURIER ZACHODNYE 


grywki nie mogły się odbyć, nato- 
miast zespół dąbrowski rozegrał za- 
ser w siatkówkę i koszy- 
kówkę z czołowemi drużynami war- 
szawskiemi. 

W niedzielę dnia 22 ub. m. na boi- 
sku Legji odbył się trójmecz siat- 
kówki. w których wzięły udział: Le- 
gja, szkoła oficerska Osirów — Ko- 
morowo i gimn. Łukasińskiego. Roz- 
grywki dały wyniki: Legja — gimn. 
Łukasińakiego 50:14, szkoła olicer- 
ska gimn. Łukasińskiego 25:24 i 
szkoła of. — Legja 28 : 26. Zaznaczyć 
należy, że gra prowadzona była syste 
mem tirójkowym, z którym dotych- 
czas zespół dąbrowski nie spolkał się. 
Popołudniu zespół uczniowsi w skła- 
dzie: Szkup, Brodziński, Śmielewski, 
Zieliński i Danecki spotkali się z kom 
binowamym zespołem 5. M. CA, 


wtorek 1 pca 1930 roku. 


A, Z, S. i Polonji, wychodząc poko- 
nany w stosunku 40:51 (21: 18). 
Gra prowadzona była w nader ży- 
wem tempie lecz fair. Pożądamem by- 
łoby, aby poziom taki osiągnięty 
wszystkie zespoły zagłębiowskie, Na 
zakończenie odbyło się spotkanie mię 
dzy kombinowanym zespołem S. M. 
C. A. a drużyną gimnazjum, w skła- 
dzie: Brodziński, Danecki, Śmiechow - 
ski, po przerwie Andruszkiewicz w 
siaikówikę, zakończone wynikiem 
28:24 dla miejscowego. Wyniki, ja- 
kie osiągnął zespół gimn. Łukasiń- 
skiego, należy uznać za zaszczytne, 
ze względu na to że zespoły warszaw- 
skie, z któremi zmierzyli się dąbro- 
wianie, są najlepszemi w stolicy. Pod 
uwagę należy wziąć również prze- 
męczenie zagłębian podróżą i cało- 
dziennem zwiedzaniem Warszawy. 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Spodziewana zniżka cen towarów wełnianych. 


Większość fabryk łódzkich w przemy- 
śle wełnianym i czesankowym w ciągu 
ostatmch kilku dni wykończyła już w 
zupełności kolekcje materjałów zimo- 
wych, z którymi już w dniach najbliż- 
szych przedstawiciele — poszczególnych 
firm tutejszych odwiedzać będą swoich 
klijentów prowincjonalnych. 

Przemysłowcy mają nadzieję, że zapo- 
trzelsowamie na materjały zimowe będzie 
dość znaczne, tem bardziej, iż nikt pra- 
wie z kupców większych zapasów towa- 
rów nie posiada, będzie więc zmuszony 
poczynić odpowiednie zakupy. 

Ogromnie deprymująco na rozwój sto 
sudików handlowych w branży tej nadal 
wpływa stawiame przez dostawców żą- 
danie pokrycia wyłącznie gotówkowe- 
go, albo teź w najgorszym wypadku 
wceksłami klijentowskiemi krótkotenmi- 
nawemi. Nic dziwnego więc, że kupcy 
przy tak dotkliwie odczuwającym się 


Nowe oferty zagr. na 


Zainteresowanie wielkich kapita- 
lów zagranicznych sprawą elektryfi- 
kacji Polski staje się coraz wiqksze. 
Przed kilku dniami p. minister robót 
publicznych, prof, dr. M. Matakie- 
wicz, odbył dłuższą konferencję z 
radcą ambasady angielskiej w War- 
szawie, p. Kimmienecm, który w imic- 
niu kapitałów angielskich wyraził 
zainteresowanie dla tej sprawy. 

Niezależnie od tego p. minister Ma- 
takiewicz przyjął ostatnio p. Dobrea, 
administratora francuskiego syndy- 
katu elektryfikacyjnego „Synelpol”, 
który przedstawił p. ministrowi 
szczegółowe propozycje w imieniu 
syndykatu w związku ze złożoną 
przez ten syndykat oferią na elektry- 
tikację Polski. 


Nadto p. minister  Matakiewicz 


głodzie gotówikowym, zmuszeni są mie- 
jednokrotnie wogóle zrezygnować z po- 
czynienia mniejszych, czy też większych 
zakupów. 

Wypłacalmość klijenteli w branży weł 
nianej i czesankowej nie wległa zasadni- 
czo zmianom i protesty wekslowe napły- 
wają w dalszym ciągu dość licznie. 

Ziwiększonego uruchomienia w prze- 
myśle wełnianym i czezamkowym w zwią 
zku ze zbliżającym się sezonem zimo- 
wym, spodziewać sę należy w polowie 
miesiąca lipca rb. 

Wśród przemysłowców panuje ogólne 
przekonanie, iż w aulchodzącym sezo- 
nie, w związku z bardzo niepomyślną 
konjumkiurą, ceny towarów wełnianych 
i czesankowych, w porównaniu z conami. 
jakie obowiązywały w tym samym se- 
zomie roku ubiegłego, ulegma zniżce w 
granicach od 5 do 7 procent 


elektryfikacje Polski. 


przyjął p. Fatereona z Nowego Jor- 
ku, który pragnął omówić ezczegóło- 
wo z p. ministrem maksymalny i mi- 
nimalny program elektryfikacji Pol- 
ski, P. Fuleieon występował w imie- 
niu trzech wielkich firn amerykań- 
skich: „Westinghouse“, „General Ele 
ctric“ i „Słone - Weber”. 

Tak więc, po nieprzyjęciu oferty 
elektryfikacyjnej Harrimana, Pol- 
ska otrzymuje coraz to nowe propo- 
zycje elekiryfikacyjne z zagranicy. 
Dotychczas wpłynęły już trzy propo- 
zycje: francuska, angielska i ame- 
rykańska, Rząd będzie miał zatem 
możność wybrania o LGE najdogod- 
nicjazcj i zarazem uzyskania możli- 
wie  jaknajlepszych dla kraju wa- 
runków. 


Ekspozytury celne w siedzibach przedsiębiorstw. 


W „Monitorze Polskim“ ukazało się 
rozporządzenie Min. skarbu w spra- 
wie ekspozytur celnych w siedzibach 
przedsiębiorstw przemysłowych. Roz- 
porządzenie to, mające na celu ułat- 
wienie przedsiębiorcom obrotu iowa- 
rowego z zagranicą, zezwala na utwo- 
rzenie ekspozytur celnych w siedzi- 
bach tych przedsiębiorstw. 

Przesyłki zagraniczne, przenaczone 
dla iego rodzaju przedsiębiorstw prze- 
mysłowych. a stanowiące surowce, 
półfabrykaty, materjały budowlane, 
materjały niezbędne do utrzymamia 
fabryk w ruchu, a więc: maszyny, 
ich części, narzędzia, materjały pęd- 
ne i t. d. mogą być przekazywane bez- 


pośrednio do ekspozytury celnej, znaj 
dującej się na terenie danego przed- 
sębiorstwa i również ie ckspozytury 
odprawiane pod względem celnym. 
Wytwory przedsiębiorstw, przenaczo- 
ne do wywozu zagranicę, mogą być 
również odprawiane pod względem 
celnym przez ekspozyturę celną, zmaj- 
dującą się na teremie przedsiębior- 
stwa « po takiej odprawie wysyła za- 
5 ranice bez ponownej rewizji w gra- 
micznym urzędzie celnym. Rozporzą- 
dzenie powyższe mormuje  jednocze- 
śnie słosunek wzajemny tego rodza- 
ju ekspozytur celnych i kolei. oraz 
pnzedsiębiorstw przemysłowych. 


Rozwój automobilizmu w Polsce. 


Liczba kursujących pojazdów mecha- 
nicznych w Polsce (oprócz wojskowych) 
w ciągu ostatnich pięciu lat wzrosła bli- 
sko czterokrotnie, ko z 11.454 w dniu 
54.XII - 1924 r. do 45.519 w dniu 51,X1I- 
1929 r, 


Stosunkowo największy przyrost wy- 
kazały autobusy, dalej dorożki, samo- 
chody ciężarowe, oraz oscbowe prywat- 
ne i urzędowe. Na 10.000 mieszkańców 
przypadało w końcu 1924 r. 5 pojazdów 
mechanicznych. gdy w końcu 1929 r. 14- 


Ilość samochodów wzrosła w tempie 
dość szyblkiem, wzrost ten wynosił bo- 
wiem w.r. 1925 49,5 proc., w 1926 — 15.2 
proc, w 1927 — 51.8 proc, w 1928 — 
54.5 proc., w 1929 — 25.7 proc. 

W miarę wzrostu ilości pojazdów me- 
chamiezmych wzrasta również spożycie 
benzyny i gazol'ny, które wynosiło na 1 
pojazd rocznie w r. 19%6 — 1.673 kg., w- 
1927 — 1.967 kg., w 1928 — 20% kr.. a 
w er. 1920 — 2.068 kz. 


` Nr 
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Kronika gospodarcra. 


CENTRALNA TARGOWICA W MYSŁO. 
WICACH. W tygodniu od 21. do 7 bu. m 
spędzono na dargi: buhaji 12% wołów bl 
krów 1023. jałówek 112, cieląt 55 werogu 
cizny 1890, Ogółem 3526 zwjerzu: ) 

KRYZYS KINOWY W POLSCE Koma 


tografy przechodzą obecnie w Pelsue cicz 
ki kryzys. wywołany dużym sp *iem frek 
wencji. Szeregowi kinoteatrów zarówao w 
Warszawie, jak i w jnnych miustacii grozi 
zamknięcie. 

Ponieważ kjna są niewąipliwio cevunikiom 
kultury, przeto w kołach rządowych oma- 
wiany jest plan przyjścja z pezsucą sagro- 
żonym placówkom. Specjalna konferencje 
w tej sprawie odbedzie się w najblizszych 
dniach w Warszawie. 


O  NIEPRZECIĄŻANIE AUTOBUSÓW 
Centralny Związek  właścicieii autobusów 
przystępuje obecnie do uregulowania spra: 
wy określania nośności podwozj autobnso- 
wych. Związek domagać się będzie od ad: 
nośnych władz wydania zurządzenia, aby de- 
klaracje fabryk o nośności podwozi potwi. r: 
dzane byly przez konsulat polski w mej- 
scowoścj. gdzie znajduje się fabryka. Spr. 
wa ta ma dla komunikacji autobusowej b 
doniosłe znaczenie, ponieważ przy sprzed 
ży podwozi firmy samochodowe, podają n*e: 
jednokrotnie większą nośność podwo: %i 
tej, jaką posiadają one faktycznie: wskutes 
tego władze administracyjne rejestruja awii 
busy na mniojszu ilość „miejsc, niż sluss 
właściciel wozu, przez co przedsięb "a na 
rażony jest na straty, względnie ilv win 
dze zatwjerdzają podaną przez fabrv*e ju 
Śność, wskutek przeciążenia wnzew desho. 
dzi niejednokrotnie do katastrof. 


ZUŻYCIE SPIRYTUSU DENATI ROWA. 


NEGO w Police w stosunku do kresu 
przedwojennego zmalało znaczn RICH 
zamiast ca 1 litr na głowę ludnowi w r 
1913, obeenic zaledwie 0.15 lit. Jedynym 
warunkiem zwiększenia  konsumejj byłaby 
zniżka ceny, wynoszącej obecnie si, 1% za 


1 litr. Zaznaczyć należy, że com donatura: 
tu zagranicą jest znacznie niższa (Francja 
— zł. 0.87, Czechosłowacja — zl. 11.05). 


KOMISJA PRZYWOZU stwierdzila znacz 
ne zmniejszenie się przywozu w drugim 
kwartale b, r, a mianowicie wyzoseące bli- 
sko 30 proe. w stosunku do wartości importu 
w pierwszym kwartale b. r, w stosunku zaś 
do drugiego kwartału r. ub., przywóz wska- 
zuje spadek wagonowo © 23 proc. Kurcze- 
nie się importu jest jednym z wyraźnych 
objawów zaniku życia gospodaraszego wy 


wołanego pogłębiającem się przestleniem 
ZAMÓWIENIA SOWIECKIE NA G. ŚLĄ 
SKU. Długotrwałe pertraktac © 


ne przez „iowpoltorg” z górnos uskaemi wy! 
m yýľð v: 


pea zu 
kowniami zostały uwieńczone | 
rezultatem. Jak się dowiadujsv. 
torg“ zakupił 4 tys. ton cynku 


ciągu czerwca, lipca i sierpnin wosawą wy: 
konają polskie huty cynkow* ua asele ze 
Sp. akc. Giesche. Prowadzone «l 

rokowania z polskimi zakładu | przemy: 
słowemi (Stow. mech. polskih z Ameryki 
i zakładami Fitzner i Gamper. v sprawic 
zamówień na obrabiarki do moli o wj jały 
się pomyślnie, lecz w ostatnich dm iala- 
mały się. rzekomo z powodu wys. *lr con 
obrabiarek, oferowanych prze fal ryki pol- 
skie. w stosunku do tukichźe «biwriarek 


produkcji niemieckiej. Istnieją obawy, że 
poważna ta tranzakcja może mie dojsć de 
skutku. 

SOWIETY SPROWADZAJĄ CUKIER. Cu 
kier stanowi jeden z głównych towarów 
eksportowanych przez Rosję do kimyo Dal- 
tyckich, Turcji i Persji, Okazuje siu obee- 


mie, iż rząd moskiewski zakupił #*lawnn 
na Kubie 155,000 ton cukru. Kupno % wy- 
wołało na międzynarodowym ryku CUKTU 
sensację. Zamówiony przez Sowie UKiC! 
ma być dostarozony w okresie 67%67wca 
sierpnia b. r. 

PRZECIW DUMPINGOWi WAFIY SO- 
WIECKIEJ. Ostatni numer | Doituoka U- 
staw" przynosi rozporządzonie  moaistrów 


przemysłu i handlu, rolnictwa oraz skarbu 
wprowadzające podniesienie via «l impor: 
towanej benzyny i gazoliny do 50 al. za 106 
kg. nafiy do 32 zł. oraz olejów podnych 
i purafinowych do 20 zł. zu 100 kę: Stawki 
celne od importowanych olejów *nurowych 
pozostają bez zmian. Podniosionć w ien spi 
sób cło stanie się zapewne skulećnym śro 
kiem ochronnym przeciw dwapiogowi na! 
ty i benzyny sowieckiej na nusyh rym: 
kach. 


Z giełdy warszawskiej. 
CEDUŁA Z DNIA 30-6. 

AKCJE: Bank Polski 171-—17%, Bank 
Zachodni 75, Firley 29. Haborbosch (12 

5 proc. poż. Dolarow: 02--63, 3 prod 
poź. Konwers. 55.30, 4 proc. poż. Inwest 
111--110.50, 4 i pół prot Ziemskie Kred. 
332013. o 

WALUTY i DEWIZY Drotat 8.98,50, 
Nowy Jork 8.909, Lonivu 43.53,23, Pa- 
ryż 55.03.50, Wiedeń 125.90, Praga 26.46 
—260.45, Budapeszt 156.03, Šzwajoarja 
172.85, Sztoklom 239.05, Eoria 212.50. 
Dolar prywatny 8.89. 


POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 
z dnia 39-6. 

Pezenica 45.30—4%6.50. Ję. znień prze- 
mialowy 17.50—20, Mąka pszenna 65 pre 
70—74, Otręby żytnie 71--%% Otręby 
1szenne 13.50—14.50. 

Ilsnosahiemia annknamu: 


Nr. 14M. 


„KURTER ZACHODNI 


wtorek 1 Tipca 1930 rokn. 


to 


Wyrok w procesie 
TERRORYSTÓW UKRAIŃSKICH. 


W ub. sobotę ogłoszony został we 
l wewie wyrok przeciwko 17 człon- 
kom ukraińskiej orsumizacji wojsko- 
wej Główny oskarżony Roman józef 
vida za zbrodnię zdrady głównej Z 
58 C. i 59 B. ustawy karnej oraz 
yrodnię z par. 4 i 5 ustawy dyna- 
m:$ wej popelmioną przez wstąpienie 
i »sjłeżenie do U. O. W., organizacją 
zmeytzającej drogą aktów teroru i 
« lotażu do oderwania z bronią w 
ręku Małopolski waschodniej i ziem 
we<hodnich od Polski, przez czynny 
udział w spiskach, przez orgunizowa- 
nie zamachów ierorystycznych i na- 
padów, przez rozmyślne spowodowu- 
nie wybuchu materjałów ekspłodu- 
jących na Targach Wschodmich w 
dniu 27 września 1929 r. przyczem 
nasrupiło ciężkie uszkodzenie ciała 
urzedniczki Fargów Wschodnich, Ma 
rji Firejtównej, oruz uszkodzenie cu- 


Da 


dzej własności — skazany został ja- 
ko bezpośredni sprawca na karę 
Simeno. 

Oskarżony Taras Kruszelnicki za 


abradnię zdrady głównej. popełnioną 
przez dalszy wspóludzid na 3 lata 
ciężkiego więzieniu z obostrzeniami. 

Oskarżony Michał Tereszczuk, Jan 
Wacok, Józef  Naorlewicz, Włodzi- 
mierz Machnicki skazani zostali na 
4 lata ciężkiego więzienia z obostrze- 
niami. Józeł Kiryluk na 5 lata cięż- 
kiego więzienia z obostwzemiami, Ro- 
man Kaczmarski na 2 lata ciężkiego 
więzienia z obostrzeniami. 

Wszystkim oskarżonym skazanym 
na więzienie, zaliczono areszt śled- 
CZY, 9 oskarżonych, w tem dwie ko- 
biety, uwolniono. , 

Powództwo cywilne Marji Strej- 
„ównej sąd pozostawił bez rozpozna- 
nia, 


Napad lekarza 
NA POSŁA KORFANTEGO: 


Przed kilku dniami rozoerała się w 
Sejmie; śląskim w cz:sie przemówic- 
nia podła Korfantego zwykłu w nor- 
walny warunkach dyskusja. Otóż 
pośłanke Kujawska (B.B.). która na- 
mięinie przeszkadzała pos. Rorłante- 
mu w czasie. jego przemówienia, usły- 
szała takie dictum acerbum: 

— Peni jest nietykalna. Pami wie, 
że jake mężczyzna nie mogę cię do 
Pani dobrać! 

— Pan jest ordynarmy! — odpowie 
działa posłanka i użaliła się polem 
rzed nężem, który zamiast wziąć 


W sobote wieczór, gdy poseł Kor- 
fany siedział w towarzystwie w o- 


ANASTAZJA DREWNOWSKA. 


miast i dopadłszy d-ra Kujawskiego 
w przystępie wściekłości poturbował 
go silnie, tak że ostatecznie służba 


Korfamiego. 


hotelowa wyrwała d-ra K. z rąk pos. 


Całe to zajście wywołało niemiłe 


wrażenie, a z Towarzystwa lekarzy 
polskich wyrażono pos. Korlantemu 
ubolewanie. 


11 I CWIERC MILJONA ZŁ. GRZYWNY 


nałożyły władze skarbowe na właściciela 


jeszcze w r. 1927 władze skarbowe o- 
trzymały ancnitn, domoszący, że niejaki 
Chamacheowicz, jeden ze znanych w Lo- 
dzi właścicieli składu aptecznego, poza 
zwylkłą  spuzerlażą muterjałów  aptecz- 
mych uprawia na wielką skalę handel 
spirytusem, a co najglówniejsze, że spi- 
rytme ten sprzedaje 

po znacznie niższych cenach, 
niż ustanowione przez monopol państwo 
wy. 

Na skutek tego anonimu wladze skar- 
bowe przeprowadziły dochodzenie, usta- 
lując. iż łaktycznie Jakób  Chanacho- 
wicz, otrzymał zeczwołenie od władz ak- 
cyzowych na prawo zakupu spirytusu, 
potrzebnego 

do fabrykacji wody kolońskiej. 
Spirytus ten Chanachowicz nabywał w 
monopolu sepirytusow ym, w cenie t zł. 50 


gr. za i litr. podczas gdy cena spirytusu 
dla spożycia .„wymosi 13.50 zł. Przepro- 
wadzone przez urząd skarbowy rewizje 
w składzie Chanachowicza nie dały po- 
czątkowo pozytywnych rezultatów, gdyż 
właściciel w sprytny sposób 
umiał osłonić nadużycia, 
Jednak władze skarbowe, których czuj- 
ność została wzbudzona, mie zaniechaly 
śledziwa. Tymczasem Chanachowtcz pro 
sił o przyznawuwie mu stale coraz to wię 
kszych racji spirytusu, motywując to 
rozwojem produkcji wody kolońskiej. 
Zezwolenia na zwiększony przydział by- 
ty Chanachowiczowi udziełame. Jadnuk 
— po pewnym czasie — przeprowadzona 
została 
ponowna rewizja, 

która dowiodła. że Chanachowicz uprae 
wia różne machiwacje ze spirytusom, bo- 


Romantyczne tło 


morderczego zamachu na posłaniemieckiego w Portugalji 


Jak donosiliśmy przed kilkunastu 
dniami, niejaki Piechowsky zamor- 
dował w Lizbonie posła niemieckie- 
go w Portugalji, dr. Baliganda. Obec- 
nie wyszło na jaw podłoże zbrodni, 
ukrywane skrzętnie przez Niemców. 

Okazuje się, że pani Baligandowa, 
żona tragicznie zmarłego posła, gdy 
wyszła za niego zamąż była rozwód- 
ką, a primi voto nazywała się... Pic- 
chowsky. Podczas wojny, w pięknej 
żonie młodego porucznika bPiechow- 
sky'ego, obecnego mordercy, zako- 
chał się Baligand, wyższy oficer te- 
go samego pułku, w którym służył 
mąż jego przyszłej żony. 

Niedogodny rywal, jeśli można się 


tak wyrazić o mężu, na skutek „6ta- 


rań' swego przełożonego, wysłany 
został ma fndnt, z którego wbrew 


„nadziejom” Baliganda wrócił zdrów 
i cały. Dla ostatecznego więc pozby- 
cia się go „zawranżowano badanie 
lekarskie i Piechowsky znalazł się w 
domu warjatów. 

Nic nie stało na przeszkodzie rozwo- 
dowi i pobraniu się zakochanej pary. 

Świadkowie wypadku twierdzą, że 
gdy dr. Baligand ujrzał mordere 
jakby odrazu zrozumiał, iż nadeszła 
Jego oslatnia godzina, nie wykonał 
najmniejszego ruchu w obronie swe- 
go życia. Czyżby poczuł wyrzuty su- 
mienia? Czy strach go unieruchomi ? 


Zamierające miasto. 


Z chwilą przeniesienia stolicy 
Chin do Nankinu, Pekin zaczął szyb- 
ko podupadać i dzić jest zamierają- 
cem beznadziejnie miastem. Pekińska 
lzba handlowa zwróciła się ostatnio 
do rządu nankińskiego z obszernym 
memor jałem, DRE RAI A tra- 
wiczne położenie dawnej stolicy Chin. 

iczba mieszkańców miasta zmniej- 
sza się w kaiastrolalnem tempie i o- 
becnie wynosi zaledwie 1.200.000 o- 
sób, przyczem czwarta część ludności 
znajduje się w ostatecznej nędzy, bez 
pracy i bez środków do życia. Gdy 
urzędy państwowe przenosiły się da 
Nankinu. ogołocono lokale doszczęt- 


Janusz milczał, 


jak 


nie i pozostawiono je bez żadnej o0- 
pieki. Handel zumarł, nabywane są 
jedynie przedmioty pierwszej po- 
trzeby. Większość sklepów zankunię- 
ta. Codziennie kiiku kupców popei- 
nia samobójstwo. | rzy czwarte miesz 
kań stoi pustką, Ulice porastają tra- 
wą, ponieważ wszelki ruch ustał. W 
mieście znajduje się około 100.000 by 
łych urzędników, państwowych. któ- 
mzy pozbawieni pracy, cierpią wraz 
7 nmi głód. O ile rząd nie oka- 
rze miastu wydatnej i szyhkiej po- 
mocy, dawna stolica Chin zamieni się 
w cmentarzysko. 


skamieniały. Przeżyte O krok 


składu aptecznego. 


wiem właściciel składu odkażał lekka 
skażony w monopolu spirytus dla celów 
anzemystowych — poczem spirytus tew 
sprzedawał restauracjom. 

Rewizja ksiąg ustaliła, iż Chanacha 
wiz nie jest w stanie 

wyliczyć się z 38.240 litrów 
spirydusu o mocy 100 st. 

Nasikutek takiego obrotu sprawy wia: 
dze skarbowe cofnęły zezwolenie na pra 
wo prowadzenia fabrylkacji wody kolonń. 
skiej przez Chanachowicza, jednocześnie 
wdłrożyły przeciwko niemu energiczne 
dochodzenia. 

Dochodzenia trwały przeszło rok, da- 
jąc wprost rewelacyjne wyniki. Ustalo. 
no, że Chanachowicz istotnie uprawiał 
handel spirytusem, korkurując z powo 
dzeniem z państwowym monopolem api: 
rńtusowym i 
naraził skarb państwa na 224,907 zl. stral 

W toku badania ustalono, że machina 
cje Chamachowiicza polegały na tem, iż 
część sprodukowanego na cele spożycia 
spirytusu Chanachowicz wynotowal w 
księdze sprzedaży detalicznej. jaka 
sprzedaż wody kolońskiej swojego wy- 
roba i w swoim zakladzie. Zaznaczyć 
należy, że ta detaliczna sprzedaż obej. 
mowała codziennie. 

setki litrów „wody kolońskiej*, 
co wydało się o tyle podejrzanem. iż 
wręcz nienożliwem jest, aby skład aptece 
omy mógł dokonać takich masowych 
tnamzakcyj w spmzedaży detalicznej co» 
dziennej. 

księgi, w kiórych winien figurować 
wpływ przydzielonego przez monopol 
spirytusu, zostały przez Chanachowicza 
zagubione. Cyfry potrzebne osiągnął je: 
dnak urząd akcyz z danych, notowanych 
przez ekspedycję monopolu spirytuso= 
wego, rejestrującego każdy większy 
transport spirytusu, wydanego osobom 
prywatnym. W ten sposób 

ustalono dokładnie iłość spirytusu, 
sprzedanego na cele spożycia, nie zad 
przerobicnego na wodę kolońska. 

Władze ekarbewe, po  przeprowadze 
nia skrupuleńnego dochodzenia, przedło. 
żyły cały materjał izbie skarbowej, któ. 
ra — po zapoznaniu się ze sprawą — 
skazała Jakóba Chanachowicza za nara. 
żenie skarbu państwa na wielotysięczne 
straty, 

na grzywnę w kwocie 11.245.000 zł. 

Jodnocześnie władze skarbowe zwró 
city się do sądu o zabezpieczenie proeten: 
sj skarbu państwa na nieruchomości 
Chamachowicza. 

Tak zawroinie wysoka grzywna nie 
znana była dotychczas w praktyce skar- 
bowości polskiej. 


od niej stał Janusz, smutny i pokorny, 


PACKARD 


BŁĘKITNY 


Leżala przez chwilę nieruchomo, namyślając 
się,| jak się zachować. Czy sę rozgniewać. czy o- 
ibufzyć, ży obrazić milcząco a z godnością, czy 
wrdszcie obrócić cały epizod w Śmiech. 
$ Zdecydowała się na ostatnie. 
Otworzyła ostrożnie oczy, głęboko i usiadła. 
bz chwilę patrzyła przed sichte, jak mieprzy- 
ál. 
4— Och, tchu mi zabrakło! Jaki pan brutalny! 
lan milczał. 


Cey pan myśli, że lo może mi sprawić przy- 
Jtmilność ? 

INie «dpowiadał. 

s Padu może, ale w każdym razie we mnie. 

Drgnat lekko. 
— Co pan mówił przed chwilą o starych lowe- 
tasa ih... 

Tala umiała być okrutna. Wiedziała. że Jannez 
6 «lał nad (znaczną (jak mu się zdawalo) różnicą 
„wieku między nim: — on miał trzydzieści pięć, ona 
T acii dwa latai i nie omieszkiwała robić 
nu z tego zarzutu. Była to jej ulub msła za 
jcgo zazdiósne dokuczliwości. Wiedziała, że w ten 
sposób pedlibija się w jego oczach w cenę i dlatego 
sie zdradzała się nigdy, że woli mężczyzn w jego 
wieku od sjvoich rówieśników lub prawie rówie- 
muków. Nauczyła się wygrywać swoje atuiv w 
wosób nie pd żadnych podeirzeń 

RZA 


+ 


przed chwilą wstrząśnienia odebrało mu resztki 
sanowania nad sobą. Czuł, że jeżeli się odezwie, 
Bie „zgubiony“, bo powie za wiele. Do sztylc- 
towych docinków prawie przywykł i uważał je za 
najmniejsze zło. Gorszy był ten rajski strój i wszy- 
stko inne. 


— Czy pan zanmiemówił? — Ala zerwała się 
piasku. — Zachować się brutalnie wobec kobiety... 


` Janusz wstał i, nie patrząc na nią, oddalił się 
szybko w kierunku wsi. Początkowo zdumien 

Została sama. 

Początkowo zdmmicnie jej było tak wielki, że 
nie poczuła się nawet obrażona. lego jeszcze nie 
zywało. Zdarzyło się już kilka razy, że pocałowal 
ją przeloinie w tańcu, czy przy innej okazji, ale 
iniało to zawsze charakter żartobliwy. Śnuał się. 
żartował lub udawał, że „się omylił'. Teraz zrobi- 
ło się coś „filmowego Co on daki tragiczny? 
Przestraszył ją, pozbawił tchu i teraz jeszcze 
udaje.. 

Co udaje? 

Zdecydowała, że powinna się obrazić. Bo i po- 
myśleć tylko! Zostawił ją samą. Nie zatroszczył 
się nawet, czy jest głodna i dokąd pójdzie na obiad. 
Nie uspkcił, nie przeprosił... 

Z mężczyznami zawsze tak. 

Siedziała dłuższą chwilę, wpatrując się w za- 
dumie w ażurową plecionkę czerwonych pantofel- 
ków. Namyślała się, co zrobić. Czy iść do ciotki, 
czy odszukać Rysę i... 

Na ła miecejwość 
cienia. 

Podniosła oczy. 


biasku padła smuga 


Taki smutny i pokomy, jak joszeze ngdy. Zrobiła 
jej się żal go — troszeczkę — ale „rozsądek“ 
wzial górę. Niech ma nunczkę, Z mężczyznami za: 
wsze tak. Nabroją, a potem tragiczmi. Trudno prze. 
cież żyć w „iakich warunkach”. Niechby mu usta 
piła chociaż na jołę, a... : 

+ Panmo Alal 

— Co? — zapytała niegrzecznie. 

— Panno Alu, przepraszam panią. że się tak 
zachowałem. ale to było nad moje siły. Daję pani 
słowo, że będę się starał, aby się to nie powtó- 
rzyło... 

— Chyba, żeby sie ' powtórzyło! 

— Panno Alu, niech pani nie żartuje. Pani nie 
taie, co to pieklo. Oby się pani kiedyś nie dowie: 
działa. Panno Alu, ja... proszę panią o rekę... ostat: 
ni raz... Niech pami powie stanowczo: tak albo mie. 
Jeżeli nie, to.... P 

m ..zmiknę z twoich oczu na wieki! — zade- 
klamowała ze śmiechem. — Niech pan nie mów. 
głupetw. Jestem głodna, jak stada wilków. Proszę 
otworzyć parasolkę. Pójdziemy na obiad! 

— Panno Alu, tak albo nie! 

— Och, jako pan nudnyl 

— Tak czy nie? 

— Och. eo za piła! Tyle razy panu mówiłam. 
«© myślę o małżeństwie na daleki dystans. 

> Wiem o tem. Będę czekał. Tak czy mie? 

— Nie! — krzyknęła ze złością. 

Padniósł rekę do ezala. 

— Dobrze. W takim razie. 


(D: « n.) 


„KURJER ZACHODNI” wtorek 1 lipca 1930 roku. 


Dziś Nadprogram 


„OFIARNA NOC”), 


w rolach głównych 
Mary Duncan i Charles Farrel. 


KINO 
„ZAGŁĘBIE” 


DAWNIEJ 
Kino-Teatr „UDZIAŁOWY* 


Wystąpi cały zespół 


(na ekranie). 


Anona! 


Od ponjedziałku 30-go do 2-go lipca 


„MIŁOŚC W PUSTYNP 


Emocjonujący dramat na tle walki białego z szeikiem arab- 
skim o najpiekniejszą kobiete wschodu. 
W roli głównej OLIVER BORDEU. 


KINO-TEATR 


„PALACE” 


W SOSNOWCU. 
ulica Warszawska 2. 


EEE 11. | O O EE EET NOSEM EET T ZOZ ZOO: OOOO CERCA 
Od niedzieli 29 czerwca do wtorku 1 lipca 1930 r. Wielki podwójny urozmaicony program 


Bohaterski JACK HOLT i jego partnerzy 
WILLIAM POWELL i FRED KOHLER w filmie p.t.: | 


CE NA UWIĘZT” | OSTATNIA KARAWANA* 


KINO 


„CZARY” 


W CZELADZI. 


Wytworny ulubieniec kobie. ADOLF MENJOU 


| w pięknym dramacie p. t.: 
| SER 


WYSTARCZAJĄCE KWALIFIKACJE. = 
2 PROSZEK 


„wę KQGUTEK 
USUWA MAJUPORCZYWSZY 


2 BÓL GŁOWY. 


Chcąc nabyć proszki ad bólu a 
„Migrano-Nervoain* należy RARE RE Ah 
nych opakowaniach Gąaackiego, znanych od lat trzy» 
dziestu. Przy zakupnie proszków x „Kogutkiem” „Migre- 
na-Narvoain* zwracajcia uwagę na opakowania | odrzu- 
SE ecL e Rys łudząco da na- 
szych podobne. Oryginalna opakowania ó 
E EET j aa 


m> tumeona Maea atan +4 EARR A 


RZECZY ZGUBIONE. 


Na przechowaniu w Wydziale śledczym w 
Sosnowcu znajdują się miżej wymienione 
znallezjone przedmioty nieznanych właści- 
cieli, a mianowicie: 

banknot 20 zł, rękawiczki skórkowe, to- 
rebku skórzana, książeczka do nabożeństwa 
i chusteczka do nosa, tablica rejestracyjna 
od auta Kl. 71156, 3 zł 40 gr. w bilonie. 
czapka dziecinna koloru szarego, paczka 
pasów fubrycznych, 2 mtr. towaru białego 
w kratkę niebieską. kapelusz męski c. PR: 
pielaty, banknot 5 zł, zegarek stalowy bez 
szkła zniszczony. kajdunki niemieckie, por- 
tmonetka skórzana PIRIN 5 zł. 76 gr. i 2 
bilety kolejowe, rower stary zniszczony. 
teczka skórzana czarna, 1 sweter damski 
biały, 2 klucze. chusteczka do nosa i akoło 
15 dkg, wędliny. portfel koloru wiśniowego 
zawierający kilkanaście notatek na zwy- 
kłych papierkach. bilety kolejowe, 2 znaoz- 
ki pocztowe i dowód nadania pocztowego, 
parasolka czarna damska, marynarka kolo- 
ru siwego stara zniszczona, opona od auta, 
świtłer nowy do wiercenia burlochów. ban- 
knot 5 zł, 1 sweter damski stary koloru 
blado-różowego, 1 kapa stara koloru blado- 
zielonego, parasolka cznrna damska zmisz- 
czona, zegarek damski z paskiem na rękę 
srebrny, 4 pudełka z nakrętkami wagi t klg. 
10 dkg, chustka duża w kratkę zniszczona, 
portmonetka skórzana koloru żółtego w far 
mie podkowy. 65 gr. i bilet tramwajowy 
banknot 5 zł, kolo od samochodu, 4 kolnie- 
rzyki białe podniszczone, parasolka dam 
ska. 5 p. okularów, 100 mk, niem. i notatnik. 
sznur korali szklanych białych, sakiewka 
damska skórzana żółta, 50 gr, chusteczka 
do nosa. lusterko, grzebień i sznur korali 
szklanych niebieskich, teczka skórzana znisz 
ozona, torebka skórzana damska, 12 gr. 
chusteczka biała da nosa. klnozyk i różne 
drobiazgi bezwartościowe. rękawiczki skór- 
kowe używane, sukiewka skórzana damska, 
lusterko į chusteszka do nosa, 6 szt. min- 
teł do zamiatania, 120 zł, w banknotach, 
portmonetka czarna zniszczona i 65 zl w 
BAD occhi portmonetka skórkowa damska 
stara i chusteczka do nosa, sakiewka dam- 
ska wiśniowa. chusteczka biala do nosa, 
grzebień, portmonetku, 62 gr. i pudełko z 
pudrem, 2 p. szmacianych pantofli nocnych, 
i książka „ewungielje i dzieje apostotskie 
id książka „Nowy testament", 2 skórki na 
kołnierz i chusteczka do nosa. paczka fek- 
tur, poduszka materacowa, nieprzemakalny 
kaftan roboczy. tecaka czarna skórzana, 2 
książki niemieckie į notatnik, banknot 10 
zł, banknot 5 zł, sakiewka koloru c.-żółte- 
go i kawalek wamielji, torba skórzana my- 
śliwska żółta, 2 koszule cjepłe męskie, 1 
sukienka damska i kawałek flaneli, 4 klucze 
na kółku, kamasz męski Sznurowany nowy 
czarny, koc ciemny w jasną kratkę, 35 pas- 
ków ceratowych lakierowanych i niepełne 
pudełeczko guzików do czapek oraz okulary 
w oprawie masowej, 


Ojciec: Cały rok już chodzisz do szkoły 
i umiesz zaledwie liczyć do dzjesięciu. Czem 
że ty będziesz, jak doreśniesz? 

Synek: Sędzią na meczu bokserskim, ta- 
tusiu. 


SŁUSZNIE! 


Obcy do służącego w poczekalni lekarza: 
Dlaczego pan doktór przyjmuje o tak nie- 
zwykłej porze między b-tą a HB-mą rano? 

Służący: To dlatego, proszę pana, że nasz 
pacjeat w jnnych godzinach nie ma czasu. 


NA SWój SPOSÓB, 


Lekarz: — Niech pan jada jaknajwięcej 
jarzyn. 

Chory: — A czy mogę jadać je przyrzą- 
dzone na swój sposób? 

Lekarz: — Oczywiście. A jakiź ta aposób? 

Chory: — Pozwalam, żeby warzywa naj- 
pierw zjadł wół, a potem zjadam wołu. 


Osoby, dla których przyjmownnie proszku ntanowł pe. 
wną trudność, mova używać pronzek „KOGUTEK* „v4l- 
G |O-NERVOSIN*, w formia tabletki. Opakowania 
e 20 tabletak w pudełku. Cana zł. 1.50 gr. Żądajcie ta- 

latak „Kagntek-Migrana-Narvasin" w oryginal- 


mem opakowaniu (Gązackiago. waw 


MYDAWNICTWO JEDYNEGO OFICJALNEGO 


PB ożcwódióka - Katalogu 


Międzynarodowej Wystawy Komunikacji I Turystyki w Poznaniu 


w roku 1930 
POLSKA AGENCJA REKLAMY FRANCISZEK KRAJNA 


Poznań, Al. Marcinkowskiego 11 - Warszawa, ul. Bracka 17 


z Oddziałami: 
Bydgoszcz, ul. Dworcowa 72 - Katowice, ul. Dyrekcyjna IO - Kraków, 
Rynek Główny 46 - Lwów, Akademicka 14 - Toruń, ul. Szeroka 46 
Wartość propagandowa Przewodnika-Katalogu dla przemysłu, związanego z produkcją 
środków komunikacyjnych oraz dla uzdrowisk jest bardzo poważna, m. i. z następujących 
względów: 
PRZEWODNIK i KATALOG M. W. K. T. ukażą się połączone w jeden tom, co 
wpłynie bardzo dodatnio na pokupność wydawnictwa wśród zwiedzających Wystawę. 
PRZEWODNIK-KATALOG M. W. K. T. ukaże się w 6-ciu odry" nych wydaniach, 
w 6-ciu różnych językach, a mianowicie; 
a) polskim, 


powierzone zostało firmie 


d) czeskim, 

b) francuskim, e) niemieckim, 

c) angielskim, | f) włoskim. 
W ten sposób wzrośnie wartość propagandowa wydawnictwa szczególnie zagranicą 
PRZEWODNIK-KATALOG M. W. K. T. zawierać będzie specjalny dział p. t.: „Prze- 


wodnik po uzdrowiskach”, Nadarza się tutaj zatem wyjątkowa okazja propagandy zagranicą 
dla naszych uzdrowisk. 
Wszelkich wyjaśnień co do reklamy na łamach Przewodnika-Katalogu, udziela 


firma „Par“. 
Dyrekcja Międzynarodowej Wystawy Komunikacji I Turystyki w Poznaniu w P. 1930 


OGŁOSZENIE O LICYTACJI. 


Ma zasadzie art. 52 i 53 Ustawy z dnia 19 maja 1920 r. o przymusowem 
ubezpieczeniu na wypadek choroby Dz. Ust. Nr. 44, podaje się do publicznej wia- 
domości, że dnia 16 lipca 1930 r. o godz. 10 w Dąbrowie przy ul. 3 Maja Nr. 14 
odbędzie się licytacja w I terminie ruchomości składających się z harmonji osza- 
cowanych na Zł. 500.— należących do kina „Uciecha“ na pokrycie należności Po- 
wiatowej Kasy Chorych w Sosnowcu. 

Ruchomości obejrzeć można+w dniu licytacji od godz. 9—10, spis zaś tako- 
wych codziennie od 8 do 10 u Okręgowego Egzekutora Powiatowej Kasy Cho- 
rych w Dąbrowie, ul. 3 Maja 14. 
Dąbrowa, dnia 28 czerwca 1930 r. 
3282 


Choroby płuc! 
EITAS NE BRET KIK TA 


Stosowany przez pp. Doktorów „BALSAM 
THIOCOLAN AGEA przy gruźlicy, bronchi- 
cie, kaszlu ułatwia wydzielanie się plwociny, 
wzmacnia organizm i samopoczucie chorego, 
powiększa wagę ciała, „Balsam Thiocolan Age 

sprzedają apteki i składy apteczne (drogerje). 
Żądajcie tylko w oryginalne m opakowaniu 


Okręgowy Egzekutor > Inem, ops 
apteki À. aseckieyo e ye 


Powiatowej Kasy Chorych w Sosnowcu 
Okręgu Dąbrowsklego 
A. WROBEL. 


Leszno 41, 
| o a 


Ostatnia Rewja „Morskiego Oka“ 


t „UŚMIECH WARSZAWY“ 


Teatru „Morakiego Oka“ 


Wielki erotyczny film polskiej produkcji. 


Następny program 


„PRAWO MĘŻA” 


Dramat w 10 akt. 


w rołach głównych 


Billie Dore 1 Rod [a ocg 


Od czwartku 3-go lipca 


„Kobieta, która grzechu pragnie“ 
W roli głównej NORA NEY. 


Tylko 4 dni od czwartku 3-go do 6-go lipca 


Wystąpi na scenie Wielka REWJA WARSZAWSKA 
akładająca się z 16-u osób. 


Drobne ogłoszen. 


KUPNO 
i SPRZEDAZ 


Da sprzedania polowa- 
nie, fuzja, rower, wio- 
lonczela, pies, Sosno- 
wiec, Kościelna 2, Ma- 
zurkiewicz skład wędlin 

3253 


Sprzedam przy ulic 
Brzozowiekiej Seek be 
dzina place po 70 zło- 
tych pręt i morgę pola. 
Wiadomość Będzin, Sie 
meńska 8. Chmurkow- 
ski. 


Masło, jaja, sery hur- 
towo sprzedaje „Dwór” 
Sosnowiec, arszaw- 
ska 12, w podwórzu, 
telefon 14-25. 3150 


POSADY 

A + 

i RACE 
~ aa] 
Skrsypaczka obliga- 
cistka jednocześnie spie 
waczka poszukuje an- 
gażu. Toruń, Steromiej- 
aka Fosa 2, u p. Zieliń 
skich, Bednarek. 328g 
p 
Posadę najłatwiej o- 
traymasz ukończywazy 
Kursy Samochodowe 
inzyniera Klebera, Do- 
snowiec, Piłsudskiego 
s, Nauka rano iub 
wieczorem. Nowè sre- 
aciocyłimdrowe samo- 
chody. Wiasne warszta- 
ty. opiaty ratamı, £a- 
piay codziennie. 1461 
pz m R Rz z" 


Chcesz otrzymać po- 
sadę? Musisz ukończyć 
kursy fachawa - kores- 
pondencyjne profesora 
Sekulowicra. Warszawa 
Żórawia, 42 j. Kuray wy- 
uczają listownie; buchal- 
terj, rachunkowości ku- 
pieokiej, korespondencji 
nandlowej, stenografji, 
nauki handlu, prawa, 
kalyrafji, pisania na ma- 
szynach, towaroznawat- 
wu, „ angielskiego, 
francusAiego, niemiec- 
kiego, piaowni drag gra- 
matyki polakiej. ro u- 
uońcaeniu świadectwa. 
źądajcie prospektów. 
3278-7 
a] 


LOKALE 


EEE 
Pokój ladnie umeblo- 
wany w śródmieściu do 
wynajęcia. Wiadomość 
„Kurjer Zachodni“ 3289 
n 
Do wynajęcia mieszka- 
nie pokój, kuchnia, 
przedpokó, woda, świa- 
tło 50 zł, Dwa pokoje, 
kuchnia, światło, woda 
75 wł. Czeladź, Szpi- 
talna 40. 


3280-2 


aiw 


Pokój umre iowany z 
osobnem wejściem do 
wynajęcia dla inteligen- 
tnego pana od 1 lipca 
Sosnowiec, ul. Wiejska 
8, wiadomość u dozor- 


cy. 4287 
Z o amo 
Sklep z mieszkaniem 
i 2 pokoje kuchnią 


umeblowane na sezon 
do wynajęci, Wiado- 
mość: Dąb:owa Górni- 
cza, Limanowskiego 31, 
Koszawaki. 3240-2 


c m M 
Pokój umeblowany z 
osobnem wejściem, bli. 
ako tramwaju, salidne: 
osobie zara: du wyns- 
jęcia. Pogoń, ul, Dłu- 
ga 7 m. 3%. 3283.2 


ZGUBIONE 
DOKUMENTY 


EE a E! |. 
Kazimiera Bicżyr - 
wna zgubiła świac=ctw 
szkolne, wydane přzez 
gimnazjum KRzadkiewi- 
czowej w Sosicwcu. 


BEDE 
v M ‘M 
Miata Wincy a 
bil  kaiątec ku % sy 
Chorych. «w zez 
Soanowiec. 9 


R RC 
Znalazcę „portfelu x 


pieniędz i c»kumen- 
tami w treowaji mię- 
dzy stacjami Wawelem 
i Podstację 4X czerwna 
południe upmsza sių 
zwrócić doktinenty a- 


drea Biuro Głowne To- 
warzystwa Sosuiwieg.- 
kiego a Ludwika 


un- 


deriina 122 
RU LIN Ly 
Ojców „isp'ana" AP. i 


ska Szwowarin. ldóta!ny 
pobyt toie dla rąkkon- 


walesce"'w. Noilmfo: 
wybarn: ko=bnie. iCeny 
niskie. 3241 


EAP Z A 


Jasnowiós = "dlma 
medjum sta |letwrfry 
Polsce «ów. zaqłdego 
imię i pa“ Boric- 
szłość 15%, a- 
kreśla ©) a: Dz li- 
stów i !etogra'ji, * Peryj 
muje cuły dzień Zławier 
cie „Patel Poiski" 


NSE 7 TERE 
JU JU OU 
i ; 
0:3 | 9 
<= m L-- 
| WEOSAW 
Eei adyol, tupileż, ły- 
Bisnis yauwa pesen- 
cja Ching wo- 
Chinielowa” f „My 
dto Ghino wo- 
Chmielowe” |(z Ko- 
gat=i=m) Sprz daja a- ; 
pteki i składy pptorz 
ns. Główny sklad, Ap 
teva Gaseckiejgo a. Ñ 
Frete Nr. 16. szri | 


Wiersz milimetrowy jednołamowy: na i-ej stronie względnie przed tekstem 6U gr. w kronice 60 gr., w tekście 45 m. 7: | «stem 20 g. 


r. za każdy wyraz, powyżej 20 wyrazów 20 — 60 grosz 


= Æe Ogloszenia drobne do 20 wyrazów 10—30 g i 
' Najmniej 1 zloty. Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25 proc. droższe. Zagraniczne 100 proc, p 
g i świątecznym 25 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne 50 proc. droższe. Za terminowy druk oraz przestrzeganie % «1 oxzłoszeń 
X 
ZZ T_T 


Administracja nie odpowiada. 


r 


PY 
. MeLĄKCJA: Piłsndskieza Nr. 4. Tel. Nr. 04. 


sosnowiec: ADMINISTRACJA: Piłsudskiego 4, Tel, 73. 


iel. 
Tel. 


Makcuuewsaićgu 7, 
tpu WA., ZodssśKiEgU  B. 


ga. BE LAIN, 


— filt 


ta meL sgo Maja 27, 
GRODZIEC, Będzińska, 


za każdy w 
roższe. W numere 


początku. 
iedzielny m 


ana O O, 
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